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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra ­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 21 
lutego b. r., prokuratora państwa w Czer- 
niowcach, Hipolita M a r t y n o w i e z a ,  za­
mianować najmiłościwiej radcą wyższego 
sądu przy sądzie krajowym w Czerniow- 
cach.’__________ __________

Jego Ekscelencya Pan Namiestnik prze­
niósł c. k. komisarzy powiatow ych: Izydora 
R o z w a d o w s k i e g o ,  ze Lwowa do Żółkwi, 
a Wacława W aleryana J e ł o w i c k i e g o ,  
ze Złoczowa do Lwowa.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała tymczasowego młodszego nauczyciela 
Włodzimieraa Ł o j e w s k i e g o ,  w Rakow- 
czyku, stałym  nauczycielem zawiadującym 
szkołą filialną w Rakowczyku; tymczasowego 
nauczyciela Teodora R y b a k a ,  w Sorokach, 
rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej 
w Sorokach; tymczasową młodszą nauczy­
cielkę, Franciszkę G ę b i c o w ą ,  w Bochni, 
stałą nauczycielką młodszą szkoły 5 klaso­
wej żeńskiej w Bochni.

Z nowodu wybuchu zarazy pyskowej i 
racicowej u bydła i świń w Kolendzianach 
w powiecie czortkowskim, zabrania się w 
myśl §. 26 ustawy o chorobach stadnych 
z 1880 r., odbywania w mieście Czortkowie 
targów na bydło i świnie z wyjątkiem tar­
gów na konie. Nadto zabrania się ładowania 
i wyładowania bydła i świń na stacyach 
kolei państwowej w Czortkowie, Kalinow- 
szczyźnie, w Hadynkowcach i Dżurynie.

Co się podaje do powszechnej wi a ­
domości
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Wincentego hr. Łosia.

I.
(Ciąg dalszy).

Uderzyły mnie dwa białe zameczki, le­
żące jeszcze w górach niedaleko od nas, 
jeden w Galicyi, drugi na Węgrzech.

Oba dziwnie były piękne. Podobne do 
siebie, jakby dwaj bracia przyrodni, jakieś 
tęskne poezyą swych gotyckich wieżyczek, 
może dlatego, że się nigdy i nigdy wzaje­
mnie widzieć nie mogły.

A woźnica opowiadał, że dwa zame­
czki należały do jednego w łaściciela, choć 
przegradzała je  niebotyczna Magóra.

— Lat temu sporo — mówił — pan 
tego błyszczącego swym cynkowym dachem 
zamku, Polak, ożenił się z dorodną W ęgier­
ka co mieszkała w tych murach pokrytych 
czerwoną blachą.

Tu wkazał batem na zameczek gali­
cyjski i zaraz potem jednym  obrotem ręki 
spoczął końcem swego biczyska nad dumną, 
choć filigranową wieżycą, zdobiącą już wę­
gierski kraj.

Coś było poetycznego w tej historyjce 
mego chłopa.

Zapytałem  w ięc go ciekaw ie, w skazu­
jąc ręka na czerwone dachy w ęgierskiej  
m iejscow ości, jak ona się  zow ie.

— Nie wiem! — odparł, ruszając ra ­
mionami chłop.

  A to ?  — zapytałem jeszcze, obra­
cając się twarzą do Żmigrodu i rzucając

CZĘŚĆ IIEURZĘDOm
Lwów , 26 lutego.

W edług odczytanej w Izbie de­
putow anych deklaracyi nowego g a b i­
netu  francusk iego , zakreśla sobie 
m inisterstw o bardzo skrom ne zada­
nie : p ragn ie tylko załatw ić budżet 
przyszłoroczny i zapewnić pow odze­
nie w ystaw ie. Dalsze ustępy  tej de­
k laracy i są  jedynie p rogram em  pro ­
wizorycznym  , co je s t najw ym ow niej­
szym dowodem, że m inisterstw o, k tó­
re  się przedstaw iło Izbie , uw aża się 
za tym czasowe. W ostatniej już chwili 
nadało gabinetow i bardziej jeszcze 
um iarkow any charaktę|fj)O W ołanie p. 
Spullera, jednego z w ybitnych człon­
ków stronnic tw a opow m istów . Jeżeli 
rep rezen tan t um iarkow anego rad y k a ­
lizmu, za jakiego uchodzi p. T irard , 
w idział się zniewolonym szukać człon­
ków dla swego gab inetu  w yłącznie 
praw ie w obozie oportunistycznym , 
to czynem tym  dowiódł tylko bezza­
sadności tw ierdzeń radykałów  o b an ­
kructw ie oportunistów . Okoliczność 
ta  w łaśnie w yw ołała niezadowolenie 
pomiędzy frakcyam i lewicy skrajnej. 
Która*' zaraz w pierw szej oliwili obwi­
n iła  nietylko T ira rd a  ale i p rezy­
denta republiki, iż tw orząc takie mi- 
n iste ryum , działał w brew  zasadom  
konstytucyjnym . Jakkolw iek więc 
skrom ne zadanie do spełn ienia w y­
tk n ą ł sobie now y g a b in e t , istn ieją 
obaw y, czy radykalizm  pozwoli m u 
rozw inąć działalność i w tych  szczu­
płych gran icach . Dwie m ianow icie 
sp raw y  drażn ią  am bicyę frakcyi ra-

pełne ciekawości spojrzenie na romantycz­
ną, cynkiem pokrytą budowę.

Woźnica się zamyślił i po chwili do­
piero odparł z radością w idoczną, że sobie 
przypomniał nazwisko.

— Czaradó! Czarada!
Konie wypoczęły i napasły się wę­

gierskim owsem. Wsiedliśmy więc do brycz­
ki i ruszyli dalej. Jazda była aż h a l — Koła 
tylko warczały, a konie siadały w kłusie 
na zadach, nie megąc utrzymać wozu, sta­
czającego się ze szczytów Karpat.

Węgry zniknęły, rozszerzała się tylko 
Galicy a.

Sekai m ilczał, a ja  rozmyślałem je ­
szcze nad Czarada i tym polskim panem, 
tą węgierską dziewicą.

Zdawało mi się, że gdybym był pisa­
rzem , z tych tylko danych stworzyłbym po­
wieść.

Co chwila zagadywałem woźnicę o 
szczegóły tego romansu w Czaradzie.

Ale nic się nie dowiedziałem. Dawne 
to były czasy. Teraz w Czaradzie mieszkał 
syn tego małżeństwa, które skupiło w jedną 
rękę te dwie rezydencye, zdało mi się w te­
dy, najpiękniejsze, jakie widziałem.

Już noc zapadła, już wóz nasz szpar­
ko się toczył po gładkiej drodze, prowadzą­
cej do gościńca łączącego Duklę ze Żmi­
grodem, a ja  oglądałem się jeszcze, czy nie 
widać białych murów Czarady.

Jeszcze m igotał zamek swą srebrną 
wieżą do wschodzącego, het daleko! za 
Jasłem ! księżyca.

W tem wjechaliśmy w las, na krawę­
dzi którego wyminęło nas dwóch młodych 
chłopów, ubranych dość oryginalnie.

Woźnica nasz się zatrzymał.
— H e j! chłopcy! — zawołał — nie 

widzieliście cyganów' ?
— Jakich cyganów ?
— Ot B e li!

dykalnej. _ P ierw szą je s t  okoliczność, 
że pozornie tylko przychylne skrajnej 
party i m inisterstw o, a w  istocie b a r­
dzo um iarkow ane, reprezen tow ać m a 
podczas w ystaw y urzędow ą F rancyę, 
a drugą je s t obaw a o los w yborów  
w jesieni. J e s t to sp raw a jeszcze 
drażliwsza, na czele bowiem  m nister- 
stw a spraw  w ew nętrznych s tan ą ł po­
lityk , znany z energii, zręczności i 
pracowitości. W obec rzeczyw istej cen- 
tralizacyi rządu  francuskiego, w pływ  
na wybory pod k ierunkiem  p. Con­
stans wiele może zaw ażyć na szali. 
Członkowie sk rajnych  g rup  przew i­
dują, że n a tu ra ln ie  w pływ  ten  nie 
byłby przychylny dla n ieprzejedna­
nych i radykalnych. P rócz tego nie 
zapomnieli, że w  swoim  czasie p. 
Constans na tern sam em  stanow isku 
pod prezydenturą F erryego , u ratow ał 
od upadku gab inet tego m ęża stanu  
znienawidzonego dziś przez cały obóz 
radykalny. Nie przyczynia się zresztą 
do pozyskania sym paty i now em u g a­
binetow i pogłoska, praw dopodobna 
bardzo, że p. Carnot by ł już zdecy­
dowany, w razie, gdyby się była roz­
biła kom binacya T irarda, wezw ać do 
utw orzenia gabinetu  p. F erryego . Na 
teraz jedynym  pośrednikiem  w gab i­
necie pomiędzy umiarkowanymi a 
skrajnym i, je s t p. F reyeine t, który 
nie s trac ił jeszcze ła sk i u g rupy  r a ­
dykalnej w Izbie.

Opinia p rasy  francuskiej o no­
wym gabinecie nie je s t stanowczą. 
Z w yjątkiem  bow iem  bezwzględności 
otw artej najskrajn iejszych  repu b lik a­
nów i m ałej g rupy  boulanżerowskiej, 
inne organa odezw ały się z w ielką 
rezerw ą. O opinii praw icy  m onarchi- 
cznej nic nie w iem y a z grupy  bona-

Chłopaki przystanęli,
— Nie słyszycie m uzyki? — zawołał 

jeden z nich — ot zaraz za lasem, na Chy- 
rowskiej łące nocują.

Woźnica zaciął konie, a mnie serce 
zabiło.

Za kilkanaście m inut miałem się zna- 
leść w otoczeniu, o którem od kilku tygo­
dni marzyłem.

Sekai nadstaw iał uszu i twierdził, że 
słyszy cygańskie din... din... din...

Wreszcie bryczka wytoczyła się z gę­
stwiny lasu.

Noe zapanowała wszechwładnie.
Nagle olśniła nas łuna od ogromnego 

cygańskiego obozowiska.
Na polance pod lasem ognisko bucha­

ło płomieniem i oświecało różnobarwne ludz­
kie postacie.

Zabłysły srebrne guzy na kurtkach 
mężczyzn, czerwone chusty na opalonych 
szyjach kobiet.

W ognili i dymie zarysowały się syl­
wetki atletycznych cyganów, rozpięte na­
mioty, budziaste wozy i profile grubych, ogo­
niastych koni.

— Prędzej j e d ź ! — zowołał Sekai.
A muzyka dzika pełna siły i werwy.
— Taraban, tara-ban ! din ! — d in ! ta 

raban din din din!... din... din... — coraz bli­
żej, coraz głośniej, coraz dźwięczniej w u- 
szach naszych brzmiała.

Cyganki tańczyły, podnosząc swoje opa­
trzone dzwonkami talerze i zagłuszały tę 
dziką orkiestrę, swem

— B u m ! b u m ! din din din... din din
din!

II.
Trzy tygodnie jak  przystąpiliśmy do cy­

gańskiej bandy i włóczyli się z nią od wioski 
do wioski, biorąc udział w tern nadzwyczaj - 
nem w XIX wieku, życiu.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen­
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana A d a m a ,  Rue des St 
Peres 81.

partystów  tylko jeden, znany rów nie 
z bezwzględności, p. C assagnac, zaa­
takow ał osobistości, ale nie cały  ga­
binet. Przew idzieć jednak  łatw o, że 
czas ośmiu m iesięcy, to jest, do te r­
m inu nowych w yborów  ogólnych, zdo­
ła  gabinet p rzetrw ać, jeżeli sk rajna  
lew ica złoży dowody patryotyzm u i 
zechce dla in teresów  i spokoju kraju  
tolerow ać tym czasow y gab inet w o- 
k resie  przejściowym .

i

Z k r a j u  odbieramy bezustannie do­
niesienia o żałobnych manifestacyach z po­
wodu zgonu ś. p. Cesarzewicza.

Z P o m o r z a n ,  D. 14go b. ra. od­
było się żałobne nabożeństwo za duszę ś. 
p. Cesarzewicza przy udziale reprezentan­
tów władz i licznej publiczności. Proboszcz 
miejscowy ks. Zanderer przesłał adres kon­
dolencyjny na ręce c. k. Starosty w Zło­
czowie.

Z D o b r o m  i la .  D. 19go b. m. od­
było się żałobne nabożeństwo urządzone sta­
raniem Wydziału powiatowego, poczem re­
prezentanci tegoż składali na ręce c. k. 
Starosty kondolencyę z powodu śmierci ś. p. 
Cesarzewicza.

Ze S k a ł  a t u .  Dnia 20go b m. od­
było się w tutejszej synagodze żałobne na­
bożeństwo za duszę ś. p. Cesarzewicza, po­
czem reprezentanci zboru złożyli kondolen- 
eyę na ręce c k. Starosty.

Z K o l b u s z o w e j .  D nia 22go b. m. 
odbyło się tu żałobne nabożeństwo za du­
szę ś. p. Cesarzewicza, do którego gminy 
przyczyniły się składkowem światłem.

Nie nudziliśmy się, bo wrażeń, jakicheś- 
my doznawali w tej wędrówce, niedałaby nam 
żadna inna artystyczna wycieczka.

Banda składała się z czterdziestu i 
kilku głów, z których każda wkrótce zna­
lazła się w tece mojej i Sekaie’go.

To były pierwotne, dzikie typy, to były 
malownicze ciała i pełne barw nieznanych 
charaktery, które wiernie odtworzyć nie zda­
wało się rzeczą łatwą.

Ale w tej bandzie, znajdowały się cztery 
postacie wybitniejsze od innych

Przedewszystkiem Bela, wódz, mężczy­
zna lat trzydziestu, atletycznej budowy, pię­
knych rysów. Zwykle on wyglądał ponury, 
milczący, wzrokiem więcej, niż słowami roz­
kazywał.

Leżąc przy swym namiocie z głową 
opartą o zwiniętą opończę, z krótką fajką 
w ustach dumał godzinami przypatrując się 
światu.

Czasem uśmiechnął się pogardliwie, 
czasem skarcił którego z cyganów, czasem 
dzikie rzucił wejrzenie z pod swych nasu­
niętych na oczy, czarnych i gęstych brwi 
na Murzę.

A M urza, śliczna cyganka, niejako 
pani w tej bandzie, obojętną była na jego 
dziki wzrok.

Spała ona całemi dniami w namiocie 
lub w budzie wozu. Dopiero budziła się z 
zachodem słońca i ożywiała. Tańczyła wte­
dy, rozm aw iała, rozkazywła i uśmiechała 
się często do cygana, którego zwano Niko- 
liczem.

Nikolicz był przedmiotem osobnych 
studyów , jakieśmy z Sekafem  nad nim 
robili.

Cygan ten wyróżniał się od innych pod 
każdym względem.

Jego cera była jaśniejszą , jego ręce 
zdawały się być pokryte delikatną, umyślnie



Ze S t a r o s o l i .  Dnia 28 b. m. odbyło 
się w tutejszym kościele obrz. łać. uroczy­
ste nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. 
Arcyksięcia Rudolfa, na którem byli obecni 
wszyscy członkowie c. k. Sądu powiatowe­
go, członkowie reprezentacyi miejskiej, dzia­
twa szkoły ludowej z swym nauczycielem, 
reprezentant c. k. Urzędu pocztowego, po­
sterunku c. k. żandarmeryi , oddziału c. k. 
straży skarbowej i liczna publiczność.

Z Rady państwa.
Mowa pos. Szczepanowskiego

o reformie kas brackich, 
wygłoszona d. 22 bm. w Izbie poselskiej.

Wysoka Izbo! Już J. E. pan M inister 
rolnictwa uznał w zapisanym do głosu prze­
ciw projektowi preopinancie zwolennika pro­
jektu. I  słusznie, bo pos. Barnreither był 
najgorliwszym i najczynniejszym pracowni­
kiem w komisyi. Rzadko widziałem projekt, 
dla którego prace wstępne byłyby w sposób 
więcej wzorowy przygotowane. Odnoszę to 
równie do M inisterstwa rolnictwa, jak  do 
obu referentów komisyi. Są to niepospolicie 
piękne przykłady, jak ze skutkiem zawiłe 
sprawy społeczno-polityczne badać można. 
Co się tyczy stanowiska pos. Barnreithera, 
w sądzie o nim posunąłbym się nawet dalej 
od JE . pana Ministra. Mojem zdaniem bo­
wiem pos. B arnreither w tych punktach, 
co do których przemawiał tu przeciw pro­
jektowi, poprzednio już poczynił ustępstwa 
zasadnicze, które stępiają ostrze jegu zarzu­
tów. Zarzuty te są tylko oddźwiękiem ma- 
nifestacyj z po za Izby. Pos. Barnreither 
żadną miarą nie mógł aprobować ich zasa­
dniczo; pewnie one też w całej szorstkości 
swej wcale w Izbie się nie odezwą. Jest to 
objaw bardzo pocieszający. Projekt niniejszy 
nie jest sprawą stronnictw a; wszystkie stron­
nictwa Izby wespół nad nim pracowały w 
uczciwej chęci zaradzenia pilnej potrzebie 
społecznej. Oprócz tego jest to projekt, k ła­
dący bardzo wyraźnie przycisk na obowiązki 
kapitału. O prawach kapitału słyszymy do­
syć i często w tym projekcie, zaś obowiązki 
kapitału są bardzo niedwuznacznie zazna­
czone; a jest to objaw pocieszający, że do­
tknięte sfery wydają swój okrzyk boleści po 
za Izbą, tutaj zaś nikt nie śmie jawnie 
przeciw projektowi wystąpić. {Brawo! bra­
wo! z prawicy.)

Pod względem minimalnej prestaeyi 
kas brackich poseł B arnreither zgadza się 
na projekt kom isyi, a więc sam przyjmuje 
zasadę, źe uniezdatnienie robotnika skut­
kiem nieszczęśliwego wydarzenia równać 
się powinno uniezdatnieniu skutkiem choro­
by lub z innej przyczyny, z czego wypływa 
znaczna ulga ciężarów dla kasy. Co się ty­
czy organizacyi K a s  brackich, krytykował 
projekt komisyi, chcąc połączyć je  w więk­
sze związki . wedle okręgów górniczych. 
Znam wiele kopalń z własnego a długole-

zasmoloną skórą. Bielizna na nim bielała 
zawsze od czystości, a ubranie jego z gu­
zami i pasem , odróżniało się swą świeżo­
ścią.

Śliczny to był chłop ze swą dużą, 
czarną brodą , z prostym nosem , z pięknie 
zarysowanemi ustami a okiem pełnem żaru.

Spojrzenie jego było inne niż wszyst­
kich cyganów, inne nawet niż B e li, które­
go oczy głębokie, świdrowały w duszy czło­
wieka.

W tem spojrzeniu Nikolicza tkwiło 
coś intelligentnego, mniej dzikiego. Czasem 
zdawał się być zamyślonym nad rzeczami 
mającemi swą oś obrotną daleko od cygań­
skiego obozu.

Te zadumy cygana intrygowały Se- 
kaifego.

Ale Nikolicz jeden unikał nas obu, od­
powiadał nam półsłówkami, patrzał na nas 
podejrzliwie i niechętnie.

Chcąc go zjednać, bo widzieliśmy, 
że od niego jednego moglibyśmy się do­
wiedzieć tajemnic bandy Beli, na różne bra­
liśmy się sposoby, ale wszystkie okazały się 
próżnemi.

A spojrzenie pogardy, jakie nam raz 
rzucił, gdyśmy mu chcieli ofiarować wcale 
pokaźny podarunek, bo kilkanaście gulde­
nów, niemal nas przeraził.

— Sprężyną poruszającą bandę Be l i — 
rzekł raz do mnie Sekai — jest jakaś cie­
kawa tajemnica. Czy uważasz — mówił da­
lej — ci nomadzi zdają się opływać w pie­
niądze; jeśli kradną, to jakby z zamiłowa­
nia rzeczy. Ten Nikolicz, mający swój oso­
bny namiot i wyglądający na króla cyga­
nów. Ta Murza tańcząca dlań godzinami 
późno w nocy przy ognisku i dźwięku ca­
łej orkiestry. Ta Jarucha gnębiona stara 
wiedźma, o której dotąd nie wiem, czy jest 
waryatką, czy też ją  udaje.

(Ciąg dalszy nastąpi).

tniego doświadczenia i pozwalam sobie prze­
ciw temu pomysłowi nadmienić, że w górni­
kach koniecznie uszanować trzeba uczucia 
dla odziedziczonych tradycyj. Górnicy mają 
swoje własne a zdrowe poczucie honoru, 
szczególniejsze poczucie łączności i przy­
wiązanie do własnej kopalni i do własnych 
u rządzeń , co wszystko czyni ich zdolnymi 
do narażania się na niebezpieczeństwa i 
wysiłków takich, z jakiemi nie spotykamy 
się może w żadnym innym przemyśle. 
Z wyjątkiem marynarzy, nie ma robotników 
tak przywiązanych do swego zawodu, tak 
otaczających swą pracę pewnym tchnieniem 
poezyi, jak górnicy. Słusznie tedy komisya 
tyka się jak najmniej tej organizacyi kas 
brackich, która z biegiem wieków powstała.

Sam pan preopinant przytoczył nam 
wielkie związki sześciu Knapschafłów  p ru­
skich jako przykłady nierozumnej admini- 
stracy i, a wspomniane przezeń pomniejsze, 
ale dobrowolne związki kas austryackich, 
w których on widzi argum ent na rzecz 
swojego pomysłu o przymusowych związ­
kach okręgowych, wszakże są właściwie ar­
gumentem na rzecz projektu komisyi; albo­
wiem właśnie związków dobrowolnych ko­
misya p rag n ie ; i zdaje mi się, że będziemy 
ich mieli tem więcej, im więcej właściciele 
kopalń zajmować się będą dolą swych ro­
botników i w ogóle im więcej właściciele 
przedsiębiorstw przemysłowych interesować 
się będą przemysłem w innym także duchu, 
a nietylko w  intencyi zgarniania wielkich 
zysków i wysokich procentów. (Huczne bra­
wa z prawicy). Gdybyśmy w Galicyi przy­
stąpili może do zorganizowania kas brac­
kich w przemyśle naftowym, niewątpliwie 
powstałaby ztąd jedna kasa na kraj cały.

Dyskusya w łaściw a, to je s t, spór, to­
czy się właściwie tylko naokoło kwest}7! 
uzdrowienia niedomagających kas brackich. 
Zdaje mi się, że i co do tego punktu 
wszystko tak jes t przygotowane, że nie po­
trzeba odraczać rozpraw , jak to pos. B arn ­
reither proponuje. Aby wynaleść całkiem 
raeyonalne zasady w tym względzie, po­
trzeba długoletniego doświadzenia; kilka 
tygodni, jak chce p. Barnreither, nic tu nie 
znaczy ; w kilku tygodniach nie znajdziemy 
lepszej podstawy asekuraeyjno - technicznej.

Co się tyczy samej sprawy uzdrowie­
nia niedomagających kas brackich , zacho­
dzi przedewszystkiem pytanie : które to ka­
sy uzdrowienia wym agają? Odpowiedź ła ­
twa : Nie tylko te, które już dziś obo­
wiązkom swym wydołać nie potrafią, lecz' 
i te, o Których, biorąc w rachubę pew no za­
sady asekuraeyjno - techniczne, przewidzieć 
można, że obowiązkom swym w myśl usta­
wy niniejszej nie wydołają. Ale kas dziś już 
niedomagających jes t bardzo mało; zdaje 
mi się, że jedna czy dw ie ; inne niedoma­
gające są to prawie wyłącznie takie, któ­
rych stan bierny jes t tylko dom ysłem , o- 
partym na rachunku. Otóż do rachunku 
tego, braknie nam podstawy. Nie możemy 
bezwarunkowo przyjąć za podstawę dat sta­
tystycznych o śmiertelności i uniezdatnie­
niu do pracy innej ludności. Warunki ży­
cia i pracy są u górników wcale in n e ; do­
piero po długoletniej obserwacyi podstawę 
statystyczną uzyskamy, a wtedy okaże się, 
że nie tylko górnicy w ogóle stanowią oso­
bną klasę co do śmiertelności i uniezdatnie- 
nia, lecz że między samymi także górnika 
mi w miarę specyalnego zatrudnienia ich, 
czy to w kopalniach węgla kamiennego, czy 
ziemnego, c-zy w hutnictwie i t. d., wielce 
różne są kategorye. A na cóż przyda się 
najprawidłowsza formuła matematyczna, gdy 
podstawa rachunku jest mylna lub w ą­
tpliwa ?

A nadto zważyć trzeba i to jeszcze, 
że rachuba wedle zusad asekuracyjno-tecbni- 
cznych zawsze jes t pesymistyczna, bo wcho­
dzi w nią także ewentualność likwidacyi dla 
braku odradzania się spółki asekuracyjnej, 
dla przewidywanego braku ustawicznego 
przyrostu nowych a młodszych członków. 
Otóż ludy tak oświecone, jak Anglicy i 
Amerykanie nie wiele troszczą się o 
umiejętne zasady asekuraeyjno - techni­
czne ; u nich popłaca stanowisko empiry­
czne; na tej to podstawie miliony ludzi 
czują się tam dostatecznie asekurowanemu 
Nie .wiedzą wcale, że w razie likwidacyi 
nie dostaliby tego, czego się spodziewają; 
ale o likwidacyi Amerykanin wcale też nie 
myśli. Jemu zdaje się, że prędzej mogłyby 
zlikwidować Stany Zjednoczone i świat cały, 
niż stan, do którego on należy. On wyo­
braża sobie stan robotniczy jako postępują­
cy i rozwijający się ustawicznie; ewentual­
ności likwidacyi , upadku wcale nie bierze 
w rachubę. Daleki jestem  od tego, bym 
twierdził, * że stanowisko, z którego bierze 
się. ewentualność w rach u b ę , pozbawione 
jest rac-yi; owszem uznaję je właśnie co do 
górnictwa, bo każdy centnar węgla wydo­
byty z kopalni oznacza zmniejszenie pokła­
du. Górnictwo to nie rolnictw o, w którem 
pszenica, żyto, ziemniaki wciąż się odra­
dzają; górnictwo to przemysł doczesny, acz 
wiekowy. Mimo to stanowisko asekuracyjno- 
techniczne w ogólności jest zbyt ścisłe i

surowe, przewidujące coś gorszego, niż przy­
szłość rzeczywiście przyniesie.

Innemi słow y: przyszły stan rzeczy 
co do niedomagających kas brackich okaże 
się w rzeczywistości nie tak smutnym, jak 
go dziś domyślać się musimy.

Pozostaje mu do odnowienia punkt o- 
statni, który dla właścicieli przedsiębiorstw 
górniczych jes t kamieniem obrażenia, to 
jes t centralny fundusz rezerwowy. Główną 
różnicą między wnioskiem komisyi a propo- 
zycyą pos. B arnreithera jest subweneya skar­
bowa, której on żąda, a którą komisya po­
mija. Ta subweneya w ilości 58.000 złr. 
jest w porównaniu z milionami, o które tu 
chodzi, tak drobna, że na rezultat ostatecz­
ny wcaleby nie w płynęła; ciężar uzdrowie­
nia niedomagających kas brackich zawsze 
spadnie na sam przemysł górniczy. Poseł 
B arnreither chce wprawdzie, żeby każdy 
okręg górniczy ponosił ciężar niedoboru swo­
ich tylko kas, gdy tymczasem wedle wnio­
sku komisyi wyrównanie przewyżek z n ie­
doborami ma dziać się w granicach całej 
Przedlitawii. Jest to różnica terytoryalna, 
ale nie wielka różnica zasadnicza.

Ale zachodzi w tera zarzut przerzuca­
nia ciężaru z jednych na drugich (w któ­
rym ukrywa się specyalnie zarzut, że gali­
cyjskie kasy brackie mogłyby korzystać z 
zamożności kas innych krajów). Zarzut ten 
nie ma zasadniczego znaczenia wobec faktu, 
że ciężar przerzucony zazwyczaj nie pozo­
staje na barkach tych, na których w pier­
wszym rzędzie przerzucony został. I  tak 
właściciele przedsiębiorstw górniczych znaj­
dują sposób przerzucić go znów na robotni­
ków, bądź w całości, bądź w części; a prze­
mysł jako całość może przerzucić go znów 
na konsumentów. Jest to więc kwestya pod­
rzędna, kto w pierwszym rzędzie powoła­
ny będzie płacić; o wiele ważniejszą jest 
kwestya, kto po dokonanem kilkakrotnem 
przerzuceniu ostatecznie ciężar ten w rze­
czywistości ponosić będzie.

W tym oto względzie trzeba mi sta­
nowczo wystąpić przeciw ciasnemu poglą­
dowi, który bierze miarę z formalizmu bu­
dżetowego, z liczb pozornych opłat podatko­
wych. Wedle wniosku komisyi ciężar spadnie, 
t. j. w pierwszym rzędzie, głównie na wła­
ścicieli przedsiębiorstw górniczych. Ale czyż 
nie zajmujemy się ustawicznie projektami 
ustaw, które zwalają ciężar wspomagania 
całych gałęzi przemysłowych nawet na tych, 
którzy w podźwignieniu tego przemysłu 
wcale nie są interesowani ? Pozwolę sobie 
wymienić dwa sposoby wspomagania całych 
gałęzi przemysłu przez ofety w cale  m o  in ­
teresowane: cło ochronne i regulacyę taryf 
kolejowych. Są to zapomogi, których koszt 
ponoszą nieinteresowani, a które dostają się 
przedewszystkiem przedsiębiorcom, następnie 
dopiero w pewnej mierze robotnikom.

Czemże je s t cło ochronne? Cło ochron­
ne nie jest na uzdrowienie niedomagającej 
kasy brackiej, je s t to zapomoga dla całego 
przemysłu. Czyż tu skarb państwa przyczy­
nia się subweneya? Nie! — ale tem wię­
kszy ciężar spada na konsumentów. Wspo­
maga się przemysł kosztem wcale innych 
klas ludności. Ciężary zaś, nałożone nie- 
któremi paragrafami taryfy celnej, nie stały 
się nawet przedmiotem dyskusyi, chociaż są 
dziesięć, dwadzieścia razy tak wielkie , jak 
ciężar, który projektem niniejszym ma być 
nałożony właścicielom przedsiębiorstw gór­
niczych. Biedny kraj Galicya, najbiedniejszy 
pod słońcem, płaci rocznie 20 milionów zło­
tych austryackich w skutek podwyższenia 
cen wszystkich płodów przemysłu austrya- 
ekiego, których Galicya potrzebuje, a pod­
wyższenie cen jest następstwem cła ochron­
nego. Te 20 milionów rocznie płaci Gali­
cya na wspomożenie przemysłu w Dolnej 
Austryi, na Morawie i w Czechach. {Tak 
je s t!  ''tak jes t!  z ław polskich).

Przytoczę jeszcze fak więcej szczegó­
łowy. Galicyjski przemysł naftowy potrze­
buje b a rd z o  wiele towarów żelaznych , na­
rzędzi żelaznych, rur żelaznych, rezerwoa- 
rów żelaznych, tankarów żelaznych. Za to 
żelaziwo płacimy tu w Austryi tyle złotych, 
ilebyśmy w Prusiech zapłacili marek, czyli 
o 800 procent więcej, co stanowi rocznie 
400.000 do 500.000 zł. W ten sposób jedno 
przedsiębiorstwo, w którem osobiście ucze­
stniczę, płaci austryackiemu przedsiębiorstwu 
źeleźniczernu nieraz więcej niż 100.000 zł. 
rocznie. Cały zaś galicyjski przemysł nafto­
wy płaci na rzecz właścicieli wielkich hut 
żelaznych w Czechach i na Morawie o 
wiele więcej niż wszyscy razem właściciele 
wszystkich przedsiębiorstw górniczych w 
Austryi mają wedle projektu komisyi płacić 
na rzecz swoich robotników.

Porównywając to z drobnostką °/.0 prc. 
płac robotniczych, którą płacić mają wła­
ściciele przedsiębiorstw górniczych na rzecz 
kas brackich, czyż możemy zawahać się w 
nałożeniu im tak drobnego ciężaru ? Naj­
mniejsza ulga taryfowa na drogach żelaz­
nych wynagrodzi im to dziosięćkrotnie.

Ze dopięta za pomocą presyi parla­
mentarnej obfita zapomoga sposobem cła 
ochronnego i redukcyi taryf dostaje się w 
pierwszym rzędzie kilkudziesięciu właścicie­

lom przedsiębiorstw górniczych, o tem się 
milczy, to uważa się za rzecz która rozu­
mie się sama przez się; że zaś projektowa­
na tu drobnostkowa dopłata właścicieli ma 
pójść na rzecz sprawy społecznej, na rzecz 
instytucyi obejmującej setki tysięcy robotni­
ków, czyż dla tego miałaby znaleść tu mniej 
rzeczników, niż znajdują postanowienia s łu ­
żące do pomnożenia zysków kilkudziesięciu 
wielkich przemysłowców? {Huczne brawa z 
prawicy.)

Wedle propozycyi pos. Barnreithera 
wyrównanie niedoborów kas brackich po­
winno dziać się w każdym okręgu górni­
czym zosobna, bo w okręgach je s t pewna 
solidarność przedsiębiorstwu Ależ solidarność 
ta jes t nie tylko w okręgach, lecz w całem 
państwie. A właśnie w górnictwie zaszło w 
czasach ostatnich coś, co każe przypuścić 
solidarność raczej na całe państwo, niż na 
okręg górniczy. Postępowanie Thomasa ku 
oczyszczeniu żelaza z fosforu daje hutom 
czeskim, które wyrabiały żelazo bardzo po­
dłe, możność wyrabiania doskonałego żelaza; 
przez to zaszkodzą styryjskiemu i wogóle 
alpejskiemu przemysłowi żeleźniczemu, któ­
ry sam posiada rudę wolną od fosforu. 
Zmienia się więc stosunek między jednym  
okręgiem górniczym a drugim. Czyżby to 
nie było wskazówką, że co do asekuracyi 
robotników powinna zachodzić między okrę­
gami wzajemność? Gdyby wyrównanie n ie ­
doborów działo się tylko okręgami, ciężar 
cały. mógłby spaść na przemysł, który w tym 
okręgu stracił na pom yślności; wyrównanie 
zaś w granicach państwa pozwoli temu o- 
kręgowi korzystać z rozwijającej się po­
myślności innego okręgu.

Mniemam, że nie pominąłem żadnego 
z punktów ważniejszych, i wzywam wys. 
Izbę, aby wytrwała na drodze reform spo­
łeczno-politycznych. Wszakże wiadomo nam, 
że projekt niniejszy jest tylko pierwszym 
krokiem ku powszechnej asekuracyi robo­
tników na starość i na uniezdatnienie do 
pracy. Wszystko zaś, cośmy tu w ostatnich 
latach stworzyli, asekuracya chorych, ase- 
kuracya kalek, ustawa niniejsza pociągnie 
za sobą jeszcze wcale inną korektywę stosun­
ków społecznych. Koniecznem następstwem  
urządzeń tych będzie lekarski popis robo­
tników i wybór sił młodych, zdrowych i 
zdatnych; to zaś pociągnie za sobą racyo- 
nalniejsze ustawy o nbóstwie. Bo im wy­
bredniejszy będzie przemysł w wyborze ro­
botników, tem więcej będzie ludzi potrze­
bujących pomocy po za przemysłem.

Przystąpmy jak najrychlej, bez zale­
conej nam odwłoki, do dysKusyi szczegóło­
wej, która, mniemam, tak doskonale jest 
przegotowana, że prawdopodobnie niedługo 
potrwa. {Huczne brawa i oklaski z ław pol­
skich i z prawicy).

KORESPOIDEICYE
Praga czeska, 24 lutego.

(„Realiści". — Samobójstwo profesora Soyki. — 
Narzeczona (?) ks. Aleksandra Battenberskiego.)

Kwestya porozumiewania się tak zwa­
nych „realistów" ze stronnictwem starocze- 
skiem od czasu, gdy pierwszy o n iej wspo­
mniałem w Gazecie, stała się tu bardzo gło­
śną. Bo choć tak staroczeskie dzienniki 
Politik i Illa s  Naroda, jakoteż młodoczeskie 
Narodni listy  uporczywie o niej milczą, je ­
dnak tutaj o niczem nie rozprawia się więcej 
i namiętniej, niż o tej fuzyi. Ponieważ o tej 
kwestyi rozmawiałem tak z dr, Riegerem 
i zięciem jego dr. Brafem, jakoteż z prof. 
Massarykiem i p. Pazdirkiem, mogę was jak 
najdokładniej poinformować o właściwym 
stanie rzeczy.

W spotkaniu się dr. Massaryka z dr. 
Riegerem pośredniczył pan Pazdirek. Przez 
kilkanaście lat przebywał on w Moskwie 
jako księgarz; dwa lata temu wrócił do 
kraju. P. P. pochodzi z Morawii, zapoznał 
się z dr. Riegerem i zaczął pisywać artykuły 
w „Polityce" o kwestyach rossyjskich, ale 
niebawem został usuniętym , ponieważ nie­
którym członkom spółki dzienników staro- 
czeskich wydawał się zbyt namiętnym 
nieprzyjacielem R ossyi! Pozostał jednak 
przyjacielem domowym dr. Riegera, zaczął 
wydawać tutaj czasopismo miesięczne Sla- 
wische Warte i zapoznał się z p. Massary- 
kiem. Ten odbywszy w roku zeszłym po­
dróż do R ossy i, tam na miejscu dostrzegł 
te wszystkie wady, o których dawno wie­
dział p. Pazdirek, a których tutejsi wielbi­
ciele R ossyi, zwłaszcza w Narodnich L i­
stach, dostrzedz nie chcą. Nastąpiło więc 
całkiem naturalnym  sposobem zbliżenie się 
pp. Massaryka z Pazdirkiem , który nastę­
pnie pragnął pogodzić p. M. z dr. Rie- 
gerera.

Co do stosunku p. Massaryka do Ros­
syi, tutejsza Bohemia ogłasza dziś rozmo­
wę jednego ze swych redaktorów z wymie­
nionym profesorem, który na odnośną kwe-
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styę odpowiedział: „Sądzę, że wśród ludu
czeskiego nie istnieje i nie może istnieć ża­
den pociąg do Rossyi. Utrzymujemy sto­
sunki o wiele ściślejsze z Ameryką niż z 
Rossyą. Po prostu nie zna się tutaj Rossyi 
i sądzę, że russofilskie dążności nie mają 
wielkiego znaczenia. Bo jakże rozumny po­
lityk może myśleć o jakiembądź połączeniu 
z narodem, którego nie znamy i który nas 
nie zna? Większość narodu czeskiego jest 
katolicka, mniejszość (notabene bardzo nie­
znaczna, bo około 40.000! przyp. koresp.) 
ewangielicka. Mojem zdaniem porozumienie 
z Rossyą mogłoby tylko nastąpić na pod­
stawie religijnej (to znaczy, że Rossyi cho­
dzi nie tyle o jedność słowiańską, ile o roz­
powszechnienie schizmy ; przyp. koresp.), a 
sądzę, że naród nasz nie przyjmie prawo­
sławia. " W tem wszystkiem jest dużo pra­
wdy. W Czechach nie znają Rossyi a na­
wet nie chcą jej poznać, jak właśnie do­
wiodło usunięcie p. Pazdirka z redakcji 
Polityki. Sympatye dla Rossyi po jednej 
stronie są, aby się tak wyrazić romantyką 
panslawistyczną, po drugiej po prostu środ­
kiem opozycyi; to odnosi się głównie do 
Narodnich listów , które prawdopodobnie 
przemawiałyby przeciwko Rossyi gdyby, 
Staroczesi popisywali się russofilizmem. Z 
realistycznym poglądem na sprawy pu­
bliczne nie zgadza się ani jedna ani druga 
metoda.

Wracając do tak zwanych układów p. 
Massaryka z "dr. Riegerem, mogę zaznaczyć, 
że pierwszy n i e  stawiał żadnych żądań n.p . 
co do m a n d a t ó w  p o s e l s k i c h .  Jeżeli 
więc „Czech“ twierdzi, że układy rozpoczęły 
się na tej podstawie, aby czterej „realiści11 
M a s s a r y k ,  K a i z l ,  Ac z  e 11 i G o l i  o- 
trzymali mandaty poselskie, mija się z 
prawdą. Dr. Rieger oświadczył p. M. że 
stronnictwo staroczeskie chętnie otwiera swe 
szeregi wszystkim, którzy chcą pracować dla 
sprawy narodu; domagał się tylko, aby nie 
poruszano na teraz drażniącej kwestyi au- 
autentyczności rękopisu królodworskiego. W 
tej kwestyi obie strony przypisują sobie 
zwycięstwo. Tem łatwiej więc zaniechać dal­
szego sporu. O mandatach nie było mowy. 
Jednakże widocznie „realiści" pragną dobić 
się takowych. Ponieważ zaś w organizaeyi 
stronnictwa staroczeskiego jest stałą zasadą, 
aby tak zwany klub mężów zaufania uwzglę­
dniał przedewszystkiem kandydatów, zaleco­
nych mu przez odnośny okręg wyborczy, nic 
nie przeszkadza „realistom 11 starać się przy 
przyszłych ogólnych wyborach o mandaty 
poselskie.

Co do polityki wewnętrznej, „realiści11 
o ile zauważyłem, dotąd nie posiadają pro­
gramu. Znajdują się jeszcze w stadyum Kry­
tyki postępowania dwóch dawnych stron­
nictw, staro i młodoczechów. Z natury rze­
czy jednak realizm skłoni ich z czasem po­
pierać dodatnią taktykę dra. Mattusza, Zeit- 
hammera itd., a opierać się nerwowej i szo­
winistycznej polityce młodoczechów. Wpra­
wdzie sądząc rzeczy powierzchownie, z afe­
ry dra. Kaizla, możnaby wnosić o pewnym 
pociągu tych młodych profesorów do ta ­
ktyki radykalnej. Dr. Kaizl bowiem, wygło­
siwszy przed swymi wyborcami w Kutnaj- 
górze piorunującą mowę przeciwko zarządze­
niom M inistra oświaiy, następnie, gdy w klu­
bie czeskim przeważyły zasady umiarkowa­
nia, złożył mandat poselski i zaprotestował 
przeciwko „słabowitej11 taktyce klubu. Atoli 
„realiści" dziś bez ogródki przyznają, że dr. 
Kaizl popełnił błąd. Młody poseł dał się u- 
nieść deklam acyam i, które wtedy stały tu 
na porządku dziennym , na przyszłość zaś 
zapewne unikałby podobnych błędów. W ka­
żdym razie „realistom 11 nie zbywa na od­
wadze uznać zasługi Rządu i tam, gdzie szo­
winizm na to nie pozwala. I tak Ateneum, 
którego redaktorem jest teraz dr. Kaizl, za­
znaczyło ostatniemi dniami , że jeżeli wy­
naleziono profesorów dla medycznego fakul­
tetu wszechnicy naszej, jest to jedynie za­
sługą ówczesnego M inistra oświaty, barona 
Conrada, nie zaś kół tutejszych. Skonstato­
wanie faktu tego wywołało tutaj w pewnych 
kołach wielkie w rażenie; a jednak, kto nie 
chce słuchać prawdy, sam naraża się na 
najcięższe zawody.

Dotąd nie odnaleziono zwłok Bozde- 
cha. Tymczasem wczoraj w południe zastrze­
lił się dr. S o y k a, operator patologicznej 
anatomii na wszechnicy niemieckiej. Liczył 
dopiero 38 lat. Pozostawił list tej tre śc i: 
„Umrzeć lepiej, niż oszaleć. Bracie, idę za 
tobą! Gdy ustaje myślenie, zaczyna się 
strzelanie". Starszy brat jego, adwokat wie­
deński w roku zeszłym popełnił samobój­
stwo w zakładzie obłąkanych. Od tego cza­
su nerwowe rozdrażnienie profesora ogrom­
nie się wzmogło.

Narzeczona (?) księcia Aleksandra Bat- 
tenberga, panna Julia Loisinger, w roku 
1888 z matką, wdową po urzędniku pry­
watnym, z Preszburga przybyła do P ra­
gi. Liczyła wtedy 18 lat, była piękną 
blondynką o wielkich niebieskich oczach, i 
odznaczała się niepospolitym darem rozmo­
wy Rozpoczęta już dawniej naukę śpiewu 
kontynuowała u kapelmistrza tutejszego tea­
tru  niemieckiego, i w r. 1884 wystąpiła po

raz pierwszy w koncercie z wielkiem powo- i 
dzeniem. W roku następnym  została zaan­
gażowaną do teatru w Opawie, potem w Lin- 
zu, zkąd dostała się do teatru w Darmstadzie.

Z koinisy.j i klubów parlamen­
tarnych.

Według najnowszego, z dnia 18 lute­
go zestawienia znajduje się w Izbie depu­
towanych ogółem 11 klubów. Z tychcz ski 
klub liczy 56 członków, Koło polskie 55 
członków, klub Hohenwartha 33, klub Liech- 
tensteina 18. Z tych czterech klubów sk ła­
da się prawica (162 głosów) Zjednoczona 
lewica niemiecka liczy 87 członków naro 
dowcy 17 członków, R azem : 104 głosów. 
Pośrednie stanowisko między lewicą a pra 
wicą zajmują kluby: liberalny Coroniniego 
(11 członków), Młodoczeski (8 członków), 
ruski (4 głosy), Trentino (7 członków), an- 
tisemicki (6 członków). Razem 36 głosów. 
Dzikich liczy Izba szesnastu. W tejże licz- 
oie znajdują s i ę : Lienbacher. Zallinger, 
Eichhorn. Większość dzikich (10) głosuje z 
irawicą.

Komisya dla projektu ustawy o ochronie 
marek handlowych wybrała referentem dep. 
S z c z e p a n o w s k i e g o .

Z Berlina.
(Cesarstwo na wieczorze u ambasadora rossyjskie- 
go. — Objad parlamentarny u ks. Bismarcka.—R e­
wizyta cara i carowej. —P. Puttkammer. —Koloni- 
zacya w Poznańskiem. — Wysłanie fregaty na wody 

wysp Samoa.)
Ambasadora rossyjskiego przy dworze 

niemieckim hr. Szuwałowa spotkał przed­
wczoraj po raz pierwszy zaszczyt goszczenia 
u siebie cesarza Wilhelma i jego małżonki. 
Ambasador z żoną oczekiwał w galeryi przy 
wielkich schodach marmurowych na dostoj­
nych gości. Cesarz, który był ubrany w mun­
dur swego rossyjskiego pułku z wstęgą or­
deru Andrzeja, podał ramię hrabinie Szuwa­
rowej, ambasador zas cesarzowej, poczem 
obie pary udały się do wspaniałe przystro­
jonych i jaśniejących światłem elektrycznem 
salonów. Przy stole cesarz zajął miejsce 
między hrabiną Szuwałowa i hrabiną Wal- 
dersee, żoną szefa sztabu generalnego; — 
cesarzowa zaś siedziała między hr. Szuwa- 
'owein i ks. Sasko-Altenburgskim. Cesar­

stwo zabawili przeszło dwie godziny w am­
basadzie.

O sobotnim obiedzie u ks. Bismarcka 
oodają dzienniki następujące szczegóły: Ro­
zmowa toczyła się przeważnie około spraw 
ekonomicznych, gospodarskich i leśnych, 
przyczem zboczono także na pole polityki 
zagranicznej. Ks. kanclerz uskarżał się na 
mnóstwo przykrości i na ogrom pracy, jakiej 
przysparzają mu „tak zwane kolonie". Z wy­
wodów kanclerza można było wywnioskować 
iż przeważna część winy za doznane dotych­
czas nieprzyjemności spada na niemieckich 
urzędników kolonialnych, którzy, nie znając 
ani kraju ani jego stosunków, szorstkiem i 
nietaktownem postępowaniem zniechęcili do 
sobie ludność miejscową i stali się powodem 
zaburzeń i w następstwie klęsk Towarzystwa 
kolonialnego. Ks. kanclerz,nie tając,żeakcya 
dla przywrócenia porządków w koloniach, 
nie będzie łatwą, zaznaczył potrzebę utrzy­
mania dotychczasowych zamorskich nabyt­
ków, a to w interesie podniesienia handlu 
i przemysłu niemieckiego.

Kreuz Ztg. donosi: Rewizyta cara i 
carowej w Berlinie została zapowiedzianą 
na maj, kierunek jednak podróży nie został 
dotychczas oznaczonym. Przeciw podróży 
morzem przemawia ta okoliczność, iż caro­
wej dają się niesłychanie uczuwać dolegli­
wości choroby morskiej. Ten sam dziennik 
dowiaduje się , iż carewicz uda się w maju 
do D arm stadtu, i oświadczy się formalnie 
o rękę księżniczki heskiej Alicyi.

Podsekretarz stanu w Strassburgu, 
Puttkamer. ma być mianowany sekretarzem 
stanu d la’ Alzacyi i L o taryng ii, który-to 
urząd piastuje prowizorycznie od chwili 
ustąpienia m inistra Hofmana.

Do N ationalzotung  piszą ze Stuttgar- 
du, że tej wiosny wybiera się z W irtem ber­
gii 20 rodzin do W. Ks. Poznańskiego, aby 
tam założyć „pierwszą wieś szwabską".

Wiadomość o nagłem wysłaniu czte­
rech fregat śrubowych na wody wysp Sa- 
moańskich potwierdza się w zupełności. 
Nat. Ztg. objaśniając, że zadaniem tej es­
kadry jest ukaranie pretendenta Mataafy, 
dodaje, że to ponowne energiczne wystą­
pienie Niemiec przeciw temu pretendento­
wi nie zakłóci stosunku między Niemcami 
a Stanami Zjednoczonemi Północnej Ame­
ryki, bo prawa do obrony własnych intere­
sów żadne państwo Niemcom nie odmawia, 
zwłaszcza, że Niemcom nie chodzi o zdo­
bycze, lecz tylko o spokój.

'Ł Belgradu
(Ezkrólowa Natalia. — Przesilenie gabinetu).

Jak telegrafują do Koln. Z tg  potwier­
dza się wiadomość, iż exkrólowa Natalia 
na insynuacje strony panslawistycznej aby 
popierała agitacye przeciw królowi M ilano­
wi, odpowiedziała odmownie, oświadczając 
iż uważa dobro i pomyślność króla za 
identyczne z pomyślnością swego syna i 
kraju.

Z Belgradu piszą do Pol. Gorr-.
Istniejące od kilku tygodni przesilenie 

ministeryalne ma być w najbliższych dniach 
załatwionem. Przewódca partyi liberalnej 
Risticz, któremu powierzono misyę utworze­
nia gabinetu, po odbyciu kilku konferencyj 
ze swymi przyjaciółmi politycznymi, przy­
szedł do przekonania, iż chwilowo utworze­
niu liberalnego gabinetu stoją w drodze zna 
czne trudności i dla tego uznał niemożli­
wość przeprowadzenia powierzonej sobie 
misyi. Przypuszczają przeto, iż obecny rząd 
po dokonanej rekonstrukcji utrzyma się na­
dal u steru. Odnośny dekret królewski ma 
się ukazać w najbliższych dniach.

K R O I I K A
Lwów 26 lutego.

— Wydział krajowy w myśl usta­
wy z 20 stycznia 1886 r. (nr. 17 dz. ust. i 
rozp. kra!) postanowił uchwałą z dnia 1 lute­
go b. r. uwolnić fabrykę maszyn, wyrobów 
wiertniczych i kotlarskich, połączoną z odlewar- 
nią metali i warstatem mechanicznym p. Kazi­
mierza Lipińskiego w Posadzie sanockiej, od 
wszelkich podatków, z wyjątkiem państwowych, 
a to na czas od 1 stycznia 1888 r. do końca 
kwietnia 1896 r.

— Lwowska Izba adwokatów je­
szcze na zgromadzeniu, 22 grudnia z, r. odby­
tem, uchwaliła jednogłośnie na wniosek wy­
działu Izby wnieść po myśli §. 27 lit. e. ordy- 
nacyi adwokackiej do Ministerstwa sprawiedłi 
wości memoryał, wykazujący konieczność po­
mnożenia sił sądowych w Galicyi i poleciła 
wydziałowi Izby wypracowanie memoryału. Wy­
dział Izby wykonał tę uchwałę Izby i w sty­
czniu b. r. przesłał do Ministerstwa obszerny 
memoryał, w którym porównawczemi datami 
statystycznemi udowodnił, że Galicja, w sto­
sunku do innych prowincyj austryackich, jest 
bardzo upośledzoną, tak pod względem ilości 
sił sądowych, jak i co do liczby sądów. Me­
moryał wyraża się z wszelkiem uznaniem o 
zdolności i pracowitości urzędników sędziow­
skich, a wytykając szczegółowo różne wadli­
wości w sądownictwie, przypisuje przyczy­
ny zbytniemu obarczeniu pracą sędziów w Ga- 
licyi i domaga się pomnożenia sądów i liczby 
urzędników. Memoryał w całej osnowie pojawi 
się w marcowym zeszycie Przeglądu sądowego 
i  administracyjnego. Dla spraw, określonych 
w § 27 lit. e. ord. adw., t. j. „czynienia wnio­
sków do ustaw, wypowiadania opinii o proje- 
jektach ustawowych, sprawozdań o stanie są­
downictwa i uwag o wadliwościach i pożąda­
nych zmianach w judykaturze", mianowani są 
stali referenci. Wydział Izby postanowił też co­
rocznie czynić do Ministerstwa sprawozdania 
o stanie sądownictwa w Galicyi i przedkładać 
Izbie odnośne wnioski.

— Z lwowskiej Izby notaryalnej
odbieramy następujące ogłoszenie: Z powodu 
śmierci, e. k. notaryusza Aleksandra Wintera 
we Lwowie, wzywa c. k. Izba notaryalna we 
Lwowie kandydatów notaryalnycb do objęcia 
stałej substytucyi po zmarłym uzdolnionych, a- 
żeby swe należycie udokumentowane podania w 
przeciągu dni trzech do tejże Izby wnieśli.

— Z galic. Towarzystwa muzy­
cznego odbieramy z prośbą o umieszczenie: 
W miejsce próby chóru damskiego w ponie­
działek, odbędzie się próba chóru mięszanego 
we wtorek, dnia 26 b. m. o godzinie pół do 
7 wieczór w sali Towarzystwa.

— II. Zjazd prawników i ekono­
mistów polskich zainteresował widocznie 
szerokie koła pracujących na polu prawa i nauk 
społecznych, gdyż do tej pory nadeszła do ko­
mitetu zjazdu znaczna ilość zgłoszeń, tak, że 
zjazd zapowiada się świetnie. Z przysłanych 
zgłoszeń część była już przedmiotem narad ko­
misji referatowej komitetu urządzającego i do­
tychczas przyjęto następujące temata: 1) Dr. Jó­
zef Milewski, prof. Uniwersytetu z Krakowa: 
„O reformie prawa spadkowego w odniesieniu 
do własności ziemskiej". 2) Dr. Józef Rosen- 
blatt, prof. Uniw z Krakowa: „Rzecz o po­
trzebie reformy obecnego systemu środków kar­
nych". 3) Dr. Juliusz Leo, docent Uniw. z Kra­
kowa: „O budżecie Galicyi i konieczności re­
formy finansów krajowych". 4) Dr. Witold Ska­
rżyński z Poznańskiego: „Szkic historyczny 
rozwoju rolnictwa polskiego w zaborze pruskim 
i ogólny pogląd na obecne położenie tak wię­
kszej jak i mniejszej własności ziemskiej w Wiel- 
K.opolsce“. 5) Dr. Adolf Yayhinger z Tarnowa:

Czy ze względów ekonomicznych i społecznych
n

ustawa państwowa o spółkach włościańskich dla 
kraju naszego jest pożądaną, oraz czy i o ile 
w razie przyjęcia tej ustawy podzielność grun­
tów chłopskich ma być ograniczoną". 6) Sta­
nisław Boduszyński, adwokat przys/z Piotrko­
wa : „O dowodzie z przysięgi w procesie cy­
wilnym". 7) Dr. Zygmunt Zins, adwokat ze 
Stanisławowa: „Pożądanem jest wprowadzenie 
do austr. procedury karnej zasady kontrady­
ktoryjnego postępowania stron w kwestyi zawie­
szenia lub zniesienia aresztu śledczego". 8) Dr. 
Władysław Ostroźyński, adwokat i docent Uni­
wersytetu we Lwowie: „Jaka winna być ogól­
na kierująca zasada działalności prokuratoryi 
państwa jako organu oskarżenia publicznego 
w procesie karnym i jakie środki procesowe 
byłyby odpowiednią korektywą monopolu oskar­
żenia, służącego prokuratoryi państwa". 9) Dr. 
Tadeusz Soło wij, adwokat ze Lwowa: „O mał­
żeństwach siedmiogrodzkich11. Nadto wyraziła 
komisya przekonanie, że dla obrad Zjazdu by­
łoby korzystnem, gdyby kto zechciał podjąć się 
referatów w kwestyi wyłączenia z pod egzeku­
cji tudzież ubezpieczeń robotników, gdyż zgło­
szenia w tym kierunku żadne dotąd nie nada- 
szły. W obec też wyrażonego z różnych stron 
życzenia, tudzież z powodu, że dalsze nadsyła­
nie zgłoszeń jest pożądanem, przedłużyła komisya 
pierwotny termin zgłoszeń do dnia 15 marca
b. r. włącznie.

— Zgromadzenie tygodniowe To­
warzystwa politechnicznego odbędzie się we 
środę, dnia 27 b. m., o godzinie 6 wieczorem 
w sali Fizyki szkoły realnej (II piętro). Na 
porządku dziennym: 1) Wykład p. Blautha 
„O eksploataeyi torfowisk". 2) Luźne komuni- 
kacye.

— Wystawa archeologiczno-biblio- 
grahezna instytutu Stauropigijskiego otwartk 
będzie w dniu 28 luiego od godziny 9 rano do 
5 po południu.

— Dyrekcya To w. sztuk pięknych
na nadzielnem posiedzeniu obradowała nad wy­
borem dwóch przyszłorocznych premij. Na pier­
wszą uchwalono jednomyślnie reprodukcyę słyn­
nego obrazu Wojciecha Kossaka „Olszynka", 
przedstawiającego pamiętny epizod bitwy pod 
Grochowem, na którym postać Chłopickiego jest 
wiernie odportretowaną. Wybór ten jeszcze przed 
zapadnięciem ostatecznej uchwały znalazł był 
poklask opinii publicznej, objawiający się licz niej - 
szem o wiele niż w poprzednim roku zgłasza­
niem się nowych członków. Wybór drugiej pre­
mii nie został jeszcze stanowczo rozstrzygnięty. 
Ponieważ z dwóch projektów reprodukowania 
„Tawerny" Gierymskiego, lub „Bójki w kar­
czmie" Szymanowskiego, żaden dla przyczyn nie­
zawisłych od dyrekcji, nie mógł przyjść do sku­
tku, przeto decyzya pod tym względem musiała 
być odroczoną do następnego posiedzenia. Do­
tychczas zaproponowane zostały „Jeszyboth" 
czyli „Rozmyślanie nad Talmudem" Hirszen- 
bergalub „Opowiadanie górala11 Szymanowskiego. 
Oba te obrazy miały, jak wiadomo, wielkie po­
wodzenie na wystawie krajowej.

— Koncert Małgorzaty Terfy, pia­
nistki, oraz Karola Rovńczka, wiolonczelisty i 
profesora konserwatoryum w Krakowie odbędzie 
się d. 1 marca b. r. w sali Frohsinnu (Hotel 
George’a). Program: 1. J. S. Bach „Fantasia 
Chromatica et Fuga", M. Terfy. 2. a) Reinecke. 
„Romanze", hjPopper. „Mazurka", K. Novacek.
3 a) Beethoren. „Andante" (F-dur), bl Żeleń­
ski. „Humoreska", c) Schubert-Liszt. „Soiree de 
Yienne Nr. 6", M. Terfy. 4. a) Bach. „Air", 
b) Handel. „Sarabande", c) Oorelli. „Oonrante", 
K. Noyacek. 5, a) Schubert. ,,Clavierstuck" 
(Es-dur), b) Heymann. „Elfenspiel", c) Godard. 
„Mazurka", M. Terfy. 6. a) Schumann. Trau- 
merei", b) Schubert. „Moment-musical", c) Pop- 
per. „Gavotte“, K. Novacek. 7. Liszt. „Rhapsodie- 
llongroise" XII. M. Terfy.

— Wydział kasyna miejskiego za­
wiadamia pp. członków, że ostatni wieczorek 
z tańcami odbędzie się w sobotę, dnia 2 mar­
ca b. r.

— Rada zawiadowcza Biblioteki 
słuchaczów prawa we Lwowie rozpisuje 
konkurs na dwie prace z dziedziny prawa, wy­
znaczając jako nagrodę za najlepszą pracę kwo­
tę 50 zł., za drugą 20 zł. w. a. Warunki o- 
głoszone są w Uniwersytecie. Uwiadamiając o 
tem kolegów, Rada zawiadowcza zaprasza ich 
do jak najliczniejszego udziału.

— StoAvarzyszenie młodzieży han­
dlowej urządza w niedzielę, dnia 3 marca b. r., 
w salach kasyna Miejskiego wieczór z tańcami.
Początek o godzinie 8. Ktoby zaproszenia je­
szcze nie otrzymał, zechce takowe odebrać wraz 
z biletami w handlach: M. Dymeta, Machay- 
skiego i księgarni Seyfartha i Czajkowskiego 
we Lwowie.

— Na wieczorze z tańcami, który 
się odbędzie w sobotę, 2 marca, w salach Tow. 
Frohsinnu na rzecz „Czytelni Akademickiej", 
tańce prowadzić będzie p. Adolf Abrahamowicz.

— Na zupę rumfordzką złożono w 
Handlu pp. J. Dreslera i Synów, plac Kapitul­
ny 1. 2., od dnia 16 do 23 lutego b. r.: Hr. C. 
5 zł., pani Emilowa Torosiewiezowa 10 zł., Gi- 
dali Nadel, dostawca wiktuałów 6 zł. 68 ct.; 
razem 21 zł. 68 ct. Rozdano w tym czasP 
2132 porcyj zupy i 2132 poreyj chleba.

.Gazeta Lwowska* z dnia 27 Lutego 1889.



— S lub . W .̂'sobotę wieczór o godzinie 
6 w kościele św. Anny w Krakowie, odbył się 
ślub panny Kazimiery Księżarskiej, córki ś. p. 
Feliksa Księżarskiego, znakomitego architekta 
polskiego i Katarzyny z Maliszewskich, z p. 
Kazimierzem Śląskim, obywatelem z Królestwa 
Polskiego. Związkowi pobłogosławił dr. Juliusz 
Bukowski, proboszcz kościoła akad. i kanonik, 
krewny pana młodego.

=  Zbieracz kości. Wczoraj po połu­
dniu skradziono panu P. pod 1. 20 przy ulicy 
Mickiewicza z otwartego przedpokoju suknie 
męskie, wart. 60 zł., i parę kaloszów, wart. 4 
zł. Ponieważ miejscowa służba widziała w tym 
czasie włóczącego się po domu mężczyznę, któ­
ry niosąc worek na plecach, zachodził do po­
mieszkali pod pozorem kupowania kości, przeto 
wyśledzono wnet sprawcę na placu Krakow­
skim w osobie znanego złodzieja Michała Ka- 
rabiowskiego. w chwili, gdy sprzedawał hande- 
łesowi pochodzące z tej kradzieży rzeczy, z któ­
rych jedną częśó już po drodze komuś był 
sprzedał, mianowicie kalosze, czarne spodnie i 
siwy tużurek, wart. 30 zł.

— Z obserwatoryum c. k. szkoły po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 26 lutego 1889. 
Barometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr z południowego 
zachodu, stan nieba zmienny a powietrze mier­
nie wilgotne i niespokojne.

Średnia temperatura doby była — 5 3°C, 
najwyższa —3'0°C, najniższa —9 0 “O dziś 
nad ranem.

W południe padał jeszcze śnieg, opad 
mniej znaczny bo tylko 2'0 mm.; zamieó trwała 
do wieczora.

Zniżka barometryczna 755 do 750 mm. 
znajdowała się w Królestwie Polskiem; zwyżka 
780 do 775 w Północnej Rossyi; zniżka dru­
gorzędna w Sycylii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 758 mm.

Prognoza na dobę następną od godziny 12 
dnia 26 lutego b. r.: Wiatr z południowego 
zachodu, średnia temperatura doby około —5“C, 
stan nieba zmienny a powietrze miernie wil­
gotne; opad co najwyżej wcale nieznaczny.

— N a poczcie  lw o w sk ie j nalano 
w miesiącu styczniu 1889 r. 197.734 listów 
prywatnych niepoleconych (między temi 27.260 
do adresatów w miejscu); 59.002 kart kore­
spondencyjnych ; 22.552 posyłek pod opaską; 
5.623 posyłek z próbkami; 138.600 egzempla­
rzy gazet; 100.941 listów urzędowych; 48.062 
listów poleconych; 13.372 przekazów na kwotę 
378.586 zł. 92 82.259 posyłek wartościo­
wych (między temi 10.622 za pobraniem w kwo­
cie 91.129 zł. 26 ct.) Ogółem nadano 668.145 
posyłek, zatem o 23.794 więcej niż w sty­
czniu 888 r. Nadeszło zaś do Lwowa: 192.760 
listów prywatnych, niepoleconych; 86.890 kart 
korespondencyjnych; 10.330 posyłek pod opa­
ską; 5.520 posyłek z próbkami; 43.430 egzem­
plarzy gazet; 48.030 listów urzędowych; 34.375 
listów poleconych; 30.726 przekazów ua kwotę 
568.707 zł. 34 ot.: 39.425 posyłek wartościo­
wych (między temi 2.925 za pobraniem w kwocie 
35 254 zł — c t ). Ogółem 435.486 przesyłek, 
zatem o 13.796 więcej niż w styczniu 1888 
roku.

— Nowy urząd pocztowy. Z dniem 
1 marca 1889 r. wejdzie w życie c. k. urząd 
pocztowy w Jurowcach (powiat sanocki), który 
zajmować się będzie przyjmowaniem i wydawa­
niem poczty listowej i wartościowej, dalej przyj­
mowaniem i wypłacaniem przekazów pieniężnych 
zwykłych i powziątkowych do kwoty 500 złr., 
a wreszcie pełnió będzie funkcye pocztowej ka­
sy oszczędności. Kzeczony urząd pocztowy o- 
trzyma związek za pomocą jazdy posłańczej po­
między Sanokiem a Grabownicą starzeńską, 
względnie Brzozowem. Do okręgu doręczeń no­
wego urzędu pocztowego należeó będą gminy i 
obszary dworskie: Falejówka, Jurowce z przy­
siółkiem Popiele, Kostarowce, Pakoszówka i Za- 
błotce, jakoteż gminy: Czerteż, Raczkowa, Sro- 
gów dolny i górny i Strachocina.

— Użycie broni przez c. k. żan­
darma. Dnia 18 bm. wieczór, żandarm poste­
runku oświęcimskiego spotkał na obszarze gminy 
Jawiszowice, powiatu bialskiego, kilku przemy­
tników soli. Na wołanie żandarma porzucili 
przemytnicy worki z solą i poczęli uciekać. Prze­
konawszy się jednak po chwili, że żandarm jest 
sam jeden, wrócili we dwóch do niego i poczęli 
go bió kijami. Napadnięty w ten sposób żandarm 
użył broni palnej i postrzelił jednego z przemy­
tników, nazwiskiem Szarak, włościanina z Wi­
lamowic. Śledztwo sądowe zarządzono.

— Do Rady powiatowej krakow­
skiej, przy wyborze uzupełniającym z grupy 
gmin wiejskich, wybrany został p. Herman 
Fritsch, kupiec i właściciel młyna w Mogile.

— Nowy order papieski, Pro Ecc-e- 
sia et Pontifice, rozesłany w ostatnich dniach 
wszystkim, którzy do tej odznaki byli wybrani, 
a pomiędzy innymi ks. Edwardowi Borowskie­
mu, redaktorowi lwowskich „Wiadomości kato­
lickich11, ma kształt ośmiokątu, z czterech ^bo­
wiem narożników, pomiędzy równemi ramiona­
mi krzyża, wychodzą 4 lilie. W środku orderu

skrzyżowaniu się ramion, umieszczony jest 
yrześliczny medalion z popiersiem Ojca św. po

jednej, a godłami papieskiemi i napisem: Pro 
Ecclesia et Pontifice po drugiej stronie, Na 
końcach ramion krzyża z przodu umieszczona 
jest kometa (gwiazda), zwrocona warkoczem do 
popiersia papieża, na odwrotnej zaś stronie or­
deru znajduje się napis: Prid. Cal. Jan. 1888. 
Order ten wykonany jest ze złota i srebra. Od­
znaczeni mają go nosić po lewej stronie piersi, 
na purpurowej wstędze jedwabnej o brzegach z 
białym i złotym prążkiem.

Odznaczeni otrzymali odnośne brewe pa­
pieskie z dnia 17 lipca 1888 roku, zaczynające 
się od słów : Quod singulari Dei concessu et 
munere, na którego lewej stronie, pod emble­
matami papieskiemi, znajduje się przytoczona 
powyżej nommacya. Udekorowani, w myśl okól­
nika t. zw. Comissionc rromotrice  w Bolonii 
wysyłają do Ojca św. wszyscy adres dziękczyn­
ny wraz z kosztownym relikwiarzem, zawierają­
cym cząstki Krzyża św. W adresie tym podno­
szą szlachetność ojcowską i wspaniałomyślność 
Jego Świątobliwości, który za manifestacye na 
cześć Swego jubileuszu, wywołane prasą kato­
licką, raczył ze Swej strony dać synom przy­
wiązanym dowód Swej wdzięczności ojcowskiej. 
Relikwiarz rzeczony umieszczony jest w środku 
ołtarza, który ofiaruje w imieniu całego chrze- 
ściaństwa Papieżowi-Jubilatowiwspomniona Co­
missione Promotrice w Bolonii.

— Z Akademii umiejętności. Dnia 
18 stycznia na posiedzeniu administracyjnem 
Wydziału filozoficznego załatwiono następujące 
sprawy:

Na konkurs imienia ś. p. S. B. Lindego 
nadesłano dwie prace: 1) dra Andrzeja Cinciały, 
notaryusza w Cieszynie: „Słownik wyrazów, u - 
żywanych w księstwie Cieszyńskiem;“ 2) Ste­
fana Rumułta: „Słownik wyrazów Pomorskich11. 
Do oceny tych prac Wydział wyznaczył komi­
tet, złożony z pp .: prof. Małeckiego, prof. Ma­
linowskiego, dra Wisłockiego i dra Tretiaka.

Do komitetów konkursowych imienia śp. 
Probusa Barczewskiego wybrano: 1) do komi­
tetu do oceny dziel historycznych: prof. Mora­
wskiego i dra Tretiaka; 2) do komitetu ocenia­
jącego dzieła sztuki: prof. Łepkowskiego, Łuszcz- 
kiewieza, Sokołowskiego M.iryana, dra Tomko- 
wicza i p. Alfreda Romera.

Rada szkolna krajowa doniosła Zarządowi 
Akademii, iż p. Minisl er wyznań i oświecenia, 
reskryptem z d. 21 listopada 1888 1. 696, oz­
najmił, iż byłoby rzeczą pożądaną, ażeby zasa­
dy pisowni polskiej, przepisane do przestrzega­
nia w szkołach, były zupełnie zgodne z zasa­
dami, przyjętemi przez Akademię, oraz że przy­
wiązuje szczególniejszą wagę do tego, ażeby jak 
najrychlej mogło przyjść do skutku wydanie pod­
ręcznika, uzasadniającego powyższe zapatrywania. 
Wydział, na wezwanie Zarządu Akademii, wy­
znaczył komitet, złożony z prof. Malinowskiego, 
Morawskiego i Tretiaka, który ma przedstawić 
referat o kwestyach spornych pisowni na naj- 
bliższem posiedzeniu Wydziału.

— W ilki pod miastem. Nauczyciel 
czerniowieckiej szkoły męskiej p. Grzegorz Ilnicki, 
jadąc w miniony czwartek wieczorem do Sada- 
góry, napadnięty został niedaleko mostu nad 
Prutem tuż pod Czerniowcami przez 6 wilków. 
Konie spłoszone w szalonym pędzie puściły się 
do miasta napowrót, przez co p. Ilnicki z wo­
źnicą uszli niechybnej śmierci.

— Z Izby sądowej. W Wrocławiu 
odbyła się w tych dniach rozprawa karna, pod­
czas której zasiadł na ławie oskarżonych kan­
dydat rabinatu Maks Bernstein, obwiniony o to, 
iż w lipcu roku zeszłego zwabił podstępnie do 
swego mieszkania ośmioletniego chłopca, chrze- 
ścianina, któremu wytoczył za pomocą scyzory­
ka nieco krwi. Sąd skazał Bernsteina na trzy 
miesiące więzienia, Kreutzzeitung i lieichsbote 
przedstawiają ten wypadek jako zbrodnię ry­
tualną.

— Słynny przewódca irlandzki.
Parnell, od kilku dni jest ciężko chory, zda­
niem lekarzy jednak nie grozi życiu jego nie­
bezpieczeństwo.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego Towarzystawa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar­
tą jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 ct. Dla członków 
wstęp woluy.

Stanisławów, 19 lutego.
Walne zgromadzenie tutejszego oddziału 

stowarzyszenia „Rodzina" odbyło się w ubiegłą 
niedzielę, przy współudziale znacznej liczby człon­
ków, których oudział stanisławowski liczy 204, 
z tej liczby 52 wspierających i 152 rzeczywi­
stych. Zgromadzeniu przewodniczył zasłużony 
prezes p. Teofil Gosławski. Ze sprawozdania, 
drukiem ogłoszonego, dowiadujemy się, że z 
końcem ubiegłego roku 22 członków nabyło już 
prawa do zaopatrzenia z funduszu emerytalnego 
Z funduszu oddziałowego w ciągu roku rozdano 
kwotę 138 zł. 50 ct, pomiędzy ubogich człon­
ków, których dotknęła była choroba, lub spo­
tkało inne nieszczęście. Fundusz ten, zostający 
pod zarządem miejscowego wydziału, wynosi 
965, zł. 72 ct. i służy ku udzielaniu drobnych 
bezprocentowych pożyczek zwrotnych, aby uchro­

nić potrzebujących a ubogich od najzgubniejszych 
skutków lichwy. Na fundusz emerytalny wpła­
cili członkowie 1678 zł. 18 ct. Z oddziału sta 
nisławowskiego od r. 1883 posłano do wydziału 
centralnego we Lwowie poważną sumę na rzecz 
funduszów: emerytalnego i stypendyjnego. Suma 
ta wynosi 7106 zł. 8 ct. Osiągnięcie tak świe­
tnych rezultatów zawdzięcza „Rodzina11 życzli­
wości mieszkańców stolicy, szczerej i niezmor­
dowanej skrzętności swego prezesa, Gosławskie- 
go. Wydział na r. 1889 został zasilony nowemi 
siłami z obywateli gorliwych i chętnych do pracy 
publicznej, którzy oddział stanisławowski „Ro­
dziny11 doprowadzą do tem świetniejszego stanu. 
Wybraliśmy bowiem pp.: Teofila Gosławskiego 
prezesem, Konstantego Bauera wiceprezesem, 
Stanisława Chowańca sekretarzem, Wojciecha 
Lepiankę i Teodora Stachiewieza wydziałowymi. 
Kończę uwagą, że pp. Gosławski i Lepianka dla 
zasług, jakie położyli, po raz siódmy zostali 
wybranymi.

Galicyjskie Towarzystwo gospodarskie.

(L ') Na wezorajszem publicznem p o ­
siedzeniu przedłożył sprawozdawca komisyi 
rachunkowej, p Z. O n y s z k i e w i c z  spra­
wozdanie co do zamknięcia rachunków za 
r. z. a zgromadzenie przyjęło to sprawo­
zdanie do wiadomości i wyraziło komiteto­
wi uznanie za dobrą lokacyę kapitałów. U- 
ehwalono także budżet na r. b.

Wieczorem, jak wiadomo, odbyło się 
posiedzenie poufne, które przeciągnęło się do 
późnej godziny w nocy. Zapadły na niem 
następujące uchw ały:

I. Wniosek oddziału podolskiego w 
sprawie zmiany programu przyszłych wal­
nych zgromadzeń Rady ogólnej przekazano 
komitetowi do możliwego uwzględnienia.

II. Na wniosek pana Agopsowicza, aby 
sprawozdania komitetu były o ile możności 
jak najprędzej przed Radą ogólną delega­
tom rozsyłane, wyraziło zgromadzenie ży­
czenie, aby oddziały jak najwcześniej spra 
wozdania z czynności swoich komitetów" 
nadsyłały i w ten sposób umożliwiały za­
dośćuczynienie temu życzeniu.

III. Wniosek oddziału sanockiego 
w sprawie rozdawnictwa stadników na sta- 
cy e , jakoteż o powiększenie ilości tychże, 
polecono komitetowi do możliwego uwzglę­
dnienia.

IV. Na wniosek oddziału Rudeckiego, 
poparty przez pana Gniewosza, w sprawie 
stypendyum imienia ś. p. Henryka Janki, 
uchwalono: Rada ogólna przyjmując do 
wiadomości uchwałę oddziału Rudecko-Gró- 
deckiego z dnia 18-go lipca r. z. co do 
utworzenia fundacyi stypendyjnej imienia 
ś. p. II. J a n k i , jakoteż poczynione przez 
oddział starania około zebrania sk ładek , i 
uchwalony na walnem zgromadzeniu z dnia 
19-go stycznia r. b. akt tejże fundacyi, 
uchwala: a) W celu uczczenia zasług ś. p.
H. Janki utworzyć fundaeyę stypendyjną 
jego imienia dla uczącej się młodzieży pol­
skiej ; b) poleca komitetowi zbieranie sk ła­
dek za pośrednictwem oddziałów ; c) poleca 
aktywować fundaeyę jak najrychlej, choćby 
na razie wynosiło stypendyum tylko 150 zł.

V) Na wniosek oddziału stryjskiego, 
w sprawie wydawnictwa R o ln ika , polecono 
komitetowi poczynić s ta ra n ia , celem przy­
wrócenia temu pismu tej „świetności11, ja ­
ką się dawniej odznaczało, przyczem wyra­
żono przekonanie, że póki rolnicy czynniej- 
szego udziału w wydawnictwie nie wezmą 
przez nadsyłanie korespondencyj i zasilanie 
działu „pytań i odpowiedzi", pismo to w ża­
den sposób do doskonałości pożądanej dojść 
nie może.

VI) Sprawozdanie prof. dr. Wawnikie- 
wieża w sprawie gorzelni kociołkowych,

• przyjęto do wiadomości i uchwalono : Rada 
ogólna poleca komitetowi dalsze, jak naj 
rychlejsze śledzenie rozwoju gorzelni ko­
ciołkowych. zbadanie podobnych wzorowo 
urządzonych zakładów tak w kraju jak za­
granicą i podanie zebranych szczegółów do 
wiadomości oddziałów. Nakłada zarazem na 
komitet obowiązek wysyłania człowieka fa­
chowego, obeznanego z gorzelniami tego 
rodzaju do oddziałów, skoro takowe zażą­
dają udzielenia rad i wskazówek.

Na dzisiejszem drugiem publicznem 
posiedzeniu, które pod przewodnictwem J. E.
A. ks. S a p i e h y  rozpoczęło się dopiero o 
godzinie 11 min. 15 przedpołudniem , refe 
rent komitetu, p. August S c h e l i e n b e r g  
przedstawił w sposób wyczerpujący „sprawę 
dostaw zboża dla arm ii11, a mianowicie zdał 
sprawę z tego, co komitet aż do chwili o- 
becnej zdziałał w tej sprawie i jakie po­
czynił starania, a następnie zdał sprawę z 
obrad ankiety, zwołanej na d. 24 maja r. z. 
do W iednia, w której to ankiecie — jak 
wiadomo z obszernych relaeyj podanych 
przez nas w właściwym czasie — brał u- 
dział jako delegat galicyjskiego Towarzy­
stwa gospodarskiego.

Sprawozdanie powyższe przyjęło zgro­
madzenie do wiadomości po informacyjnych 
uwagach ze strony pp. Agopsowicza, J. hr.

Męcińskiego, Wł. S truszkiew icza, Rudnic­
kiego, hr. scipiona, hr. Krukowieckiego, H. 
Głowackiego, dr. M. Krzysztofowicza, Włodz. 
Gniewosza i w. i.

Do komitetu na 4 lata, w miejsce u- 
stępujących z turnusu, wybrani zostali pa­
nowie : August Schelienberg i dr. F. Skał- 
kowski, a w miejsce pp. Józefa Skarbka Bo­
rowskiego i II. Strzeleckiego, zostali wybra­
ni pp. Stanisław hr. Stadnicki i Stanisław 
Brykczyński.

Do komisyi rachunkowej na r. b. wy­
brani zostali ponownie pp, : Onyszkiewicz 
Zdzisław, Sala, A. Cielecki, Bogdanowicz, 
Serwatowsld i St. Brykczyński.

Sekretarz p. M o r g e n b e s s e r  odczy­
ta ł uchwały powzięte na wczorajszem po 
ufnem posiedzeniu, które, w dosłownern 
brzmieniu podajemy powyżej. Zgromadzenie 
Przyjęło te uchwały do wiadomości.

O godzinie 5 z południa, dalsze po­
siedzenie.

GOSPODARSTWO I HANDEL
*** Targ zbożowy.*) Dnia 26 lutego 

1888 r.
L w ó w , pszenica 6'40 do 7 J5 , żyto 

5'15 do 5'40, jęczmień browarny 5'50 do 6'75, 
owies 5-40 do 6’25, groch 6 -  do 10 50, wy­
ka 5 50 do 6 20, rzepak 13-— do 1360, lnian- 
ka —• —, koniczyna czerwona 50’— do 65' — , 
koniczyna biała 59 '— do 60' —, koniczyna 
szwedzka 60.— do 75' — .

Tarnopol, pszenica 6 30 do 7 05, żyto 
5 '— do 5'30, jęczmień browarny 5’50 do 6 50, 
owies 525 do 5'85, groch 6 '— do 10' — , wy­
ka 530 do 6' — , rzepak 12'80 do 13 10 lnian- 
ka —• —, koniczyna czerwona 50 '— do 64' 
koniczyna biała 5 0 '— do 60' — , koniczyna 
szwedzka —•— do —' —.

Podwołoczyska, pszenica 6'20do ?•—, 
żyto|5-— do 5'20, jęczmień 5'20 do 6'50, o- 
wies 5T6 do 5'75, groch 6 '— do 10 —, wyka 
5.20 do 6' — , rzepak n. 12'70 do 13 40, lnian- 
ka —•— do —• —, koniczyna czerwona 50’ — 
do 63 —, koniczyna biała 4 8 '— do 59 —, ko­
niczyna szwedzka — ■— do — • —.

Czerniowce, pszenica 6'85 do 7'40 
żyto 4'70 do 5T5, jęczmień 5 '— do 6 75, 
owies 5 '— do 550, groch 4'40 do 9 '—, wy­
ka 4'10 do 4'80, rzepak 10 '— do 11T5 
Manka — •— do —' —, koniczyna czerwona 

i *'5'-*., do 4 3 '—, koniczyna biała 31'—, do 
35'—, koniczyna szwedzka — ■— do —•— ty­
motka 20 — do 80.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Ch mi e l  od — do — — zł. nominal­

nie za 56, kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10 000 litrów pro 

loco Lwów —' — do — zł.
Ruch handlowy w pszenicy wyborowej 

jakości na eksport zaczyna się ożywiać.

*) Przedruk wzbroniony.

Wiedeń, 25 lutego. (Telegram Ga­
zety Lwowskiej).

Na wczorajszy targ przypędzono by­
dła rzeźnego 4079 sztuk opasowego i 901 
sztuk chudego.

Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono 
291 sztuk opasowych , 64 sztuk chudych; z 
Bukowiny 24 sztuk opasowych.

Ogółem przypędzono o 71 sztuk mniej 
niż zeszłego tygodnia, z samej G a l i ­
c y i  zaś 19 sztuk mniej niż zeszłego ty­
godnia.

Popyt za towarem przednim był dość 
ożywiony a ceny tego towaru podniosły się 
w porównaniu z zeszłotygodniowemi o 50 
ct. do 1 zł.

Ceny innych gatunków nie zmieniły się.
Nie sprzedano 76 sztuk.
Płacono: g a l i c y j s k o - b u k o w i ń -  

s k i e  woły opasowe po 47 do 52 zł., za 
towar przedni po 53 do 55 zł.; wyjątkowo
56 zł. 50 c t . ; w ę g i e r s k i e  woły opaso­
we po 47 do 56 zł., za towar przedni po
57 do 59 zł.; wyjątkowo po 60 do 61 zł.;
z innych k r a j ó w  k o r o n n y c h  po 50 do 
56 zł., za towar przedni po 57 do 60 zł.;
krowy po 18 do 28 z ł . ; stadniki po 18
do 27 zł. za centnar metryczny.

Bydło chude 26 do 122 za sztukę.

Ubezpieczenie na życie w Au- 
stro - Węgrzech. Jak świadczą wykazy 
austro - węgierskich Towarzystw asekuracyjnych 
ubezpieczenia na życie w Austro - Węgrzech 
zwiększają się z każdym rokiem.

Liczba towarzystw asekuracyjnych wyno­
siła w 1888 r. 19 t. j. 10 Towarzystw akcyj­
nych, a 9 Stowarzyszeń na wzajemności opar­
tych. Obok tego było dopuszczonych w Austryi 
19, w Węgrzech 5 Towarzystw zagranicznych. 
W Towarzystwach krajowych zabezpieczono w 
1880 r. kapitał 58 milionów, w r, 1888 zaś
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kapitał 105 milionów, w Towarzystwach zagra­
nicznych zabezpieczono w roku 1888 około 30 
milonów czyli ogółem przeszło 135 milionów zł. 
Z powyższej kwoty 105 milionów zł. przypada 
84 miliony na Towarzystwa akcyjne, zaś 21 
milionów na Stowarzyszenia wzajemne.

OSTATIIA POCZTA
Najdostojn. Arcyksiążę A l b r e c h t  

przyjmował przedwczoraj nowomianowane- 
go attache wojskowego ambasady francu­
skiej przy Naiw. Dworze, pułkownika de 
Torcy. __________

I z b a  d e p u t o w a n y c h  w dalszym 
ciągu wczorajszego posiedzenia przyjęła w 
trzeciem czytaniu ustawę o ulgach podatko­
wych przy konwersyi pożyczek, sprawdziła 
wybory pp. Rutowskiego i Edlbachera, przy­
jęła  przedłożenie rządowe o wybudowanie 
kilku gmachów dla biur pocztowych i tele­
graficznych , następnie przyjęła do wiado­
mości sprawozdanie o centralnem zamknię­
ciu rachunków za r. 1882, oraz uchwaliła prze­
kazać Rządowi do szczegółowego rozpatrze­
nia o r .  możliwego uwzględnienia petycyę 
horowieckiego wydziału powiatowego o od­
pisanie pożyczki udzielonej podczas powo­
dzi 1872 r. Sprawę tę gorąco poparł refe­
rent oraz dep. Sule i Stejskal.

Następnie dep. Hajek uzasadniał wnio­
sek o zmianę niektórych paragrafów ustawy 
przemysłowej, a szczególnie o zaprowadze­
nie świadectw uzdolnienia dla przemysłow­
ców handlowych. Praca przemysłowa w h a n ­
dlu w niedzielę powinna dozwoloną być do 
południa. Po omówieniu przez dep. Kreu- 
ziga niedogodności w handlu mięszanemi 
towarami, odesłano wniosek do komisyi prze­
mysłowej.

Dep. Kreuzig i towarzysze uczynił 
wniosek w sprawie przepisów dla deklara- 
cyi towarów przeznaczonych na wywóz.

Dep. Tiirk domagał się rychłego przed­
łożenia sprawozdania o wyborze dr. Blo­
cha; dep. Fuss zaś naglił o załatwienie 
wniosku względem wydania pragmatyki słu­
żbowej dla urzędników niebędących sę­
dziami.

Prezydent przyrzekł, iż uczyni zadość 
tym życzeniom według możności.

W edług najświeższego doniesienia roz­
prawy n a d  b u d ż e t e m  rozpoczynają się we 
środę. Lewica postanowiła trzymać się do­
tychczasowej taktyki. W dyskusyi ogólnej 
przemawiać będą z jej strony pp. H erbst i 
Plener. Prawica porozumiewa się względem 
rozdania ról między swych członków, w celu 
rozwinięcia większej energii.

W w ę g i e r s k i e j  I z b i e  d e p u t o ­
w a n y c h  toczy się dość spokojnie dalsza 
dyskusya nad ustawą wojskową. Przy § 21 
wniósł dep. Górgey, aby austryacey i wę 
gierscy poddani byli przyjmowani do zakła­
dów wojskowych w liczbie odpowiadającej 
kontyngentowi rekrutów. M inister obrony 
krajowej wskazał na to, iż według statutu 
mają zastrzeżone pierwszeństwo przyjęcia 
przedewszystkiem synowie oficerów, nastę­
pnie synowie urzędników państwowych, a 
dopiero w trzeciej linii synowie osób pry­
watnych. Poprawkę Górgeya odrzuciła Izba 
162 przeciw 104 głosom, poczem przyjęto 
bez zmiany następny §. 22. Dzisiaj odbę­
dzie się dyskusya nad §§. 23 i 24.

Położenie p. Tiszy w ten sposób scha­
rakteryzowała pewna wysoko postawiona 
osobistość węgierska. P. Tisza przeprowadzi 
niezawodnie całą ustawę wojskową wraz z 
paragrafem 2G Opozycya będzie przedłużać 
rozprawy i stawiać wszelkie możliwe tru ­
dności, większość jednak jes t zbyt silną 
aby opór opozycyi m iał osiągnąć jakiekol­
wiek rezultaty. Należy się przygotować na 
niejedną jeszcze burzę, atoli przyjęcie prze­
dłożenia można uważać już dzisiaj za za­
pewnione. _ _ ______ _

R ossyjska sesya  rady państwa, —  jak  
piszą dzienniki petersburskie — z powodu 
nadzw yczajnego nagrom adzenia s ię  spraw  
ważnych , ma w tym  roku przeciągnąć się 
dłużej niż zazwyczaj.

Pol. Corr. donosi, że rząd rossyjski 
otrzymał kilka ofert na kupno kościoła św. 
.Stanisława w Rzymie.

Biskupi amerykańscy wręczyli Papie­
żowi za pośrednictwem 0 ’Connela, rektora 
tamtejszego amerykańskiego kolegium adres 
w którym biskupi obstają energicznie za 
niepodległością stolicy papieskiej, potępiają 
nowy kodeks karny w łosk i, i wyrażuja że 
biskupi broniąc Papieża, bronią tem samem 
własnej niepodległości.

Journal des D eh ais powraca jeszcze j 
raz do charakterystyki nowego gabinetu i 
p isze:

„Constans objął ministerstwo spraw 
wewnętrznych, imię jego służyć może jako 
rzeczywisty stempel dla całego gabinetu. 
Nie wiedziano, jak nazwać gabinet, my na­
zywamy go ministerstwem względów. “

Justice p. Clemenceau nazywa gabinet 
ministerstwem nieustającego wahania i la ­
wirowania a Siecle ministerstwem prezy­
denta republiki.

Radykalna lewica Izby zredagowała 
antiboulanżerowską odezwę i uchw aliła , że 
do swojej grupy tych jedynie zaliczać bę­
dzie, którzy podpiszą odezwę. Lewica krań­
cowa uchwaliła nie popierać wprawdzie mi­
nisterstwa otwarcie, ale też i nie przedsię­
brać nic takiego , eoby mogło obalić ga­
binet.

Dzienniki angielskie notują gorliwie 
każdy krok Gladstona po powrocie z Włoch. 
Zaledwo powrócił i został powitany przez 
■swoich zwolenników, pierwszą rzeczą było 
wygłoszenie opinii o procesie Parnella. „Nie­
zmierna sieć kłamstwa, rzekł G-ladstone, 
wkrótce będzie starganą i Anglia doczeka 
się niebawem pokojowego rozwiązania kwe- 
styi irlandzkiej.11

Traf zrządził, że dalszy wynik proce­
su zaraz nazajutrz potwierdził w części sło­
wa Gladstona , dzienniki bowiem notowały 
pod d. 23 b. m. : Nie ulega już wątpliwo­
ści, że proces Parnella i Times przybiera 
niezmiernie niekorzystny obrót dla wszyst 
kich nieprzyjaciół Home - Rule. Dalsze ze­
znania Pigotta wykazały zdumiewające sto­
sunki pomiędzy rządem a nim, tudzież sty­
czność jego z przewódcami narodowymi. 
Wiarogodność jego zupełnie podkopana, a 
choćby nie przyznawał fałszerstwa , to zo­
stało ono już udowodnione. Sądzą, że redakcya 
Times odstąpi od procesu, a tem samem i 
komisya sędziów zakończy swoją działalność. 
Dla Times znaczy to najmniej 100.000 fun­
tów kosztów, oprócz tego, co wyniesie p ra ­
wdopodobna skarga Parnella. Pod koniec o 
statniego posiedzenia komisyi zgromadziły 
się przed pałacem sprawiedliwości wielkie 
rzesze publiczności, która wychodzących P a r­
nella, Davitta i obrońcę Russela, w itała en- 
tuzyastycznemi okrzykami.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 26 lutego. Wiener 

Zeitung donosi: A djunktam i sądow y­
mi zostali m ianow ani adjunkci sądów  
pow iatow ych: M arceli P i 1 e c k i  w  Bu- 
czaczu dla S tan isław o w a; K arol L ud­
wik K a w e c k i  w Drohobyczu dla 
Sam bora i M aksym ilan F i n k e l s t e i n  
w  Skalacie dla Brzeżan.

A djunktam i sądu  powiatowego 
m ian o w an i: A djunkt sądu  pow iato­
wego bez stałego m iejsca przezna 
ęzenia Hipolit K o p y ś c i ń s k i ,  dla 
Żółkwi; i au sk u ltan c i: J a n  P i  e t  r u ­
s z ę  w ic  z dla Zabłotow a; A polinary 
E b e n b e r g e r  dla S k a ła tu ; F ra n c i­
szek B u c z y ń s k i  dla D rohobycza; 
S tan isław  M i ł a s  z e  w s k i  dla Bucza- 
c z a ; w reszcie Kazim ierz T e r l e c k i  
i Józef Z e i d l e r ,  obaj dla Sadogóry.

Przełożonym  urzędów  pom ocni­
czych w Kołomyi został m ianow any 
prow adzący  tam że księgi gruntow e 
Ludw ik D y l s k i ;  w reszcie adjunktem  
urzędów  pom ocniczych przy lw ow ­
skim  wyższym sądzie k rajow ym , ad ­
junk t kancelary jny  wr K ołom yi, J ę ­
drzej S t a r z y ń s k i .

Wiedeń, 26 lutego. P. M inister 
handlu zatw ierdził ponowny wybór 
Teodora B a r a n o w s k i e g o  na pre 
zesa, a A lberta M e n d e l s b u r g a  na 
w iceprezesa Izby handlowo - p rzem y­
słowej w7 K rakow ie. Dalej zatw ierdził 
p. M inister ponow ny w ybór Adolfa 
B y k a  na prezesa, a K. B. Wi t o -  
s ł a w s k i e g o  na w iceprezesa Izby 
handlow o-prem yslow ej w Brodach na 
rok 1889.

Wiedeń, 26 lutego, { i d .  pry w.) 
P. M inister spraw iedliw ości zam iano­
w ał sek reta rza  rady  Sądu krajow ego 
w O zerniow cachM aksym iliana O h l e -  
b i k a ,  radcą  Sądu krajow ego w  Su- 
czawie a adjunkta Sądu powiatowego 
w O zerniow cach dr. K arola W o j n a ­

r o w i e  z a,  adjunktem  Sądu obwodo­
wego dla Suczaw7y.

Wiedeń , 26 lutego. ( Tel.pryw .) 
W edług doniesienia Reichswehr Ztg., 
odbędzie sztab genera lny  pod prze­
w odnictwem  Najd. A rcyksięcia Al­
brechta w m aju w ycieczkę celem  stu- 
dyowania Galicyi. W w ycieczce tej w e­
zmą udział szef sztabu gen. br. Beck, 
jego zastępca gen. Galgotzy i 20 ge­
nerałów, razem  około 120 osób. P lan  
w ycieczki: w zdłuż kolei A lbrechta, z 
W ęgier przez K arpaty  do Lagazstad, 
doliną W isłoki przez Sanok, R ym a­
nów, Krosno do Rzeszowa.

Wiedeń , 26 lutego. Najd. Ar- 
cyksiążę A lbrecht, k tóry  w czoraj w ie­
czorem pow rócił z B erna, gdzie ba­
w ił krótko, w yjeżdża dzisiaj w ieczo­
rem  na dłuższą kuracyę do Arco.

Najd. A rcyksiążę F ranciszek  Sal- 
vator pow rócił tu  w czoraj z Pesztu.

Wiedeń , 26 lutego. (Tel. p r .) 
Dziennik darm stadzki Neues hessischer 
Yolkshlatt donosi, iż zaślubiny ks.A le­
ksandra B attenberga ze śpiew aczką 
Loisinger odbyły się 6 b, m. w Men- 
tone Ks. A leksander zam ieszka za­
gran icą jako  hr. H artenau .

Wiedeń , 26 lutego. A ustro w ę­
gierski poseł przy dworze serbskim  
H engelm uller u dał się z pow rotem  na 
swoje stanow isko do "Belgradu.

Szef starej firm y w iedeńskiej Ja n  
D otter został aresztow any pod zarzu ­
tem sfałszow ania weksli.

Budapeszt, 26 lutego. Izba de­
putow anych zgodziła się na prowizo- 
ryurn budżetowe przew ażną w iększo­
ścią  głosów. U w zględniając odnośne 
oświadczenia Apponyiego i Helfyego, 
w yraża p. prezydent g a b in e tu , jak  
najszczerszą radość, że opozycyjne 
partye  tak  stanow czo w ystępują za 
niem iecko-w łoskiem  przym ierzem . Nie­
przyjazna p rasa  zagraniczna nie m o­
że nic zarzucić so ju szow i, ponieważ 
on opiera się nie tylko na sym patyi, 
ale i na dobrze zrozum ianych in te re ­
sach obu państw . (Oklaski.)

B erlin , 26 lutego. Dr. G neist 
ogłosił w czoraj w am basadzie tu re ­
ckiej orzeczenie sądu polubownego 
zwołanego dla załatw ienia spraw y 
między baronem  H irszem  a W. Porta. 
P rzy akcie ogłoszenia tego orzecze­
nia asystow ali przedstaw iciele obu 
stron. Sąd polubowny rozstrzygnął z 
sześciu przedłożonych mu kw estyj, 
trzy na korzyść W. Porty, trzy zaś 
na korzyść barona H irscha. B aron 
H irsch  w inien je s t w ypłacić W. P o r­
cie 25 milionów fr. W. Porta żądała 
pierw otnie 50 milionów fr. a baron 
H irsch ofiarow yw ał tylko 20 milionów.

Petersburg, 26 lutego. R oztrzą­
sając w ypadek Aszinowa, odzywają się 
z w ielkiem  oburzeniem  Nowoje Wre- 
mia i Petershurgar Ztg., że F rancuzi 
przelali k rew  rossyjska. Pow ątpiew ają, 
żeby użycie siły było koniecznością. 
Grazdanin robi uw agi ironiczne o przy­
jaźni rossyjsko francuskiej.

Donoszą ze źródła pewnego, że 
Aszinow i pozostali przy życiu jego 
to w arzy sze , zostali odstaw ieni do 
Odessy jako jeńcy  wojskowi. Swiet 
podał osnowę kom unikatu rządow ego 
i relacyę kapitana parow ca Nowgorod 
z P o rt Śaid. W urzędow ym  dzienniku 
m arynark i Rronsztacki Wiestnik scha­
rakteryzow ano zachowanie się Aszi­
now a i tow arzyszy jego nie bardzo 
pochlebnie.

R z y m , 26 lutego. U m arł tu 
wczoraj k ardynał Sacconi.

B e lg ra d , 26 lutego. Pow rócił tu ­
taj delegat bu łgarsk i Sw etkow  i m iał 
konferencyę z m inistrem  spraw  za ­
granicznych. Oświadczył on, iż rząd  
b u łgarsk i dopóty nie może zgodzić 
się na w arunki staw iane przez S e r­
bię w spraw ie dowozu bydła, dopóki 
stosunki w eterynary jne w  B ułgaryi

nie zostaną uregulow ane. M inister Mi- 
jatow icz przyjąw szy do w iadom ości 
to ośw iadczenie dał w yraz ubolew a­
niu, iż zostały zerw ane rokow ania 
m ające na celu zaw arcie trak ta tu  
handlowego, który oddałby niezaw o­
dnie cenne usługi obu stronom .

Bukareszt, 26 lutego. Izba dep 
zatw ierdziła konw encyę zaw artą  z 
Tow arzystw em  lwowsko - czerniowie- 
cko-iasskiej kolei.

Londyn, 26 lutego. W edług 
dokładnych inform acyj ponow ne zgro­
m adzenie dla konferencyi nad  p rem ią 
cukrow ą, zbierze się w  Londynie d. 
Igo  m aja.

Konstantynopol, 26 go lutego. 
W skutek ponownych przeszkód, spo­
wodowanych powodzią, m usiano na 
nowo odroczyć zapow iedziane już pod­
jęcie  ruchu  na linii kolejowej pom ię­
dzy K onstantynopolem  a A dryanopo- 
lem. Nie doszły jeszcze trzy pociągi 
kuryersk ie .

Aleksandrya, 26 lutego. P rzy ­
był tu  pełnom ocnik państw a niem ie­
ckiego w spraw ach kolonialnych A fry­
k i, W issmann.

Telegrafowany kurs wiedeński.

W ied eń , 25go lutego 1888, godzina 1* 
minut 40. Alp. Tow. górn. 57*75. Węg. akcye 
kredyt 317"25, Akcye anglo-austryaekie 132 50, 
Akcye banku Union 229*50, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 206'50, Akcye kolei północnej 
261*50, Akcye kolei południowej 101*25, Akcye 
kolei Alfóld. —•—, Akcye kolei Elżbiety 252*50, 
Akcye kolei Lw owsko - Czerniowieekiej 329 25, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 179*50, 
Wiedeńskie losy 144*25, Akcye kolei Rudolfa 
— , Akcye kolei Albrechta •— , Węgier­
skie obligacye państw, w złocie — • —, Gali­
cyjskie obligacye indemnizacyjue 104*50, Losy 
regulacyi Cisy —*—, Losy tureckie 23*40, 
4-pioe. węgierska renta złota 102*3 0, Akcy 
związk wego banku 109*75, Akcye banku obro­
towego —* , Akcye kolei państwowej 203*—,
Rubel papierowy 1 29 25, Węgierskie losy 
94*57, Marka niemiecka — *—, Kolej Karola 
Ludwika - *—, Akcye tytoniowe 112 25, Akcye 
banku dla krajów koronnych 229*90. Usposo­
bienie silne.

W ied eń , 23 lutego I8s8 , 5 godzina 
minut 30. Akcye kredytowe, 314.40, Anglo- 
austrya kie — ■ —, Unioubank —*— Kolej Ka­
rola Ludwika 206*50, Południowa — *— , Ren­
ta papierowa 83*70, galicyjskie listy za­
stawne —■■ — , galicyjskie obligacye indemniza- 
eyjne —*—. galicyjski bank rustykalny —*— , 
Losy z roku 1883 — *—, Napoleondor 9*58* — , 
Rubel papierowy —*—. Usposobienie - - .

W ied eń , 25 lutego 1889, godzina 10 
minut 85. Akcye kredytowe 314 40, Anglo-
austryackie  ------, Unionbank 230*25, Kolej
Karola Ludwika 206.50, Południowa 102*—, 
Renta papierowa *— 5-pre. galic. hipoteczne 
listy zastawne — , galic. obligacye indemni- 
zaeyjne —*—, do -  *—, 4 ]/j prc. listy zasta­
wne banku krajowego 96*75, 4 1/J-prc. pożycz­
ka krajowa z roku 1883 95*15, Napoleondor 
9*67* —, Rubel papierowy —*— . Usposobienie 
bardzo silne.

Telegramy zbożowe z dnia 25 lu ­
tego 1889. Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilo 
—*— do — zł ,  żyto — *-- do — *— zł., 
jęczmień —*— do —* - zł., kukurudza —*— 
do — *— zł., owies — — do — *— zł., oko­
wita per 0.000 litr procent 16*06 do 16*25 
złr. S z c z e c i n :  Pszenica — * — zł., rzepak — * — 
z ł,  spirytus— *— d o —*— zł., kukurudza—* — 
zł. Kolonia — *— zł., rzepak — *— do — • — 
złr. za 100 kilogramów na wiosnę. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica na jesień 7*31 do 7*32 złr. 
B e r l i n :  Pszenica żółta (na luty) 194*50
do — — zł. ż y to  zł. spirytus 34*20 zł.
rzepakowy olej — *— zł. P a r y ż :  mąka 56*60 
kilog. — * —, olei rzepakowy — •— fr., spiry­
tus -  * — do *— fr.

Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechowlecki.
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n a d e s ł a n e .

Schwarze Seidcnstoffe von 60
kr. bin fl. 11-65 p. M eter—glatt uiid ge
mustert (cire t 18o yeiseb Qu:-. 1.)— yorsendet ro- 
ben und sliiekweise. porto nnd zollfrei 'Jas Fa- 
briek Depot G .H enńeberg  (k. u .k . Hofliefera-nt), 
Z lirich Muster umgehend, Briefe kosten 10 kr. 
Porto. 39

Z m ia n a  m ie s z k a n ia .
Mieszkam obecnie przy ulicy Blacharskiej 
L 8, I. piętro, tuż obok placu Dominikań­

skiego w kamienicy państwa Paparów.

Dr. Adolf Lukas.'»

Z l r .  75.1 00 w. a.
do w ygrania już 1 m arca  r. b.

ia los pMiow i r. 1864
tylko za 8 zlr.

w kantorze wymiany 
K I T Z  i  S T O F F

Plac Halicki I. L w ó w .  piać Halicki I.
Wszeikie zlecenia z pro«viisoyi usku­

teczniamy bezzwłocznie bez doliezen a 
prowizyi. i 8 :6

□ E P :* rc» * * * -< e s i;3 F '

na losy z roku 1864
Ciągnienie dnia 1 marca 1889

Główna w ygrana
150.000 złr. w. a.

na całe losy 5 złr. w. a.— na pół- 
losy 3 złr. w. a.

syrz-daje 101
A u g u st S c h e ile n h e r g

Dora bankowy i kan tor w ym iany 
w e L w o w ie.

Wiadomość nżyteezna.
Przypom inam y, że W in o  C h a s s a in g  

j e s t  prz p isyw ane przez lekarzy  od la t 2 0 - tu  
przeciw  boleściom śołądkr, mozolnemu i  tru ­
dnemu trawieniu (dyspepsji), gastralgji u fra- 
cie sił i  apetytu. 392

Z najduje się w g łów nych  ap tekach

P R Z Y JE C H A L I C C  LW OW A
dat* 25 i 26 lutego 1S8S 

Hete* O ce ig*1'*
Pp. L. Cieński z Okna. K. hr. Czos- 

nowski z Wołynia, M hr. Łoś z Czyżek,
B. br. Popper z W ełdzirza, dr, F ialla z 
W iednia.

Hotel Angielski
Pp. B. Słotwiński z Hnidowa, M. 

j Mąjeranowski z Krotoszyna, K. Siewicki z 
i Cieniawy, B. Horodynski z Krogulca, B 

Skibniewski z Balic, C. Lekczyński z Ry 
' manowa.

H otel F ran cu sk i.
Pp. Ks. A. Lubomirski z Niżyńca, Z. 

Kiernicki z Glinek do!., J. Paiesćer z W ie­
dnia, E. Jung z Wiednia, Z Doktor z 
Wiednia, K. Franki z Wiednia, A. Duna 
jewski z Kańczugi.

P o c ią g i k o le jo w e
(podług zegara lwowskiego)

Przychodzą, do Lwowa:
| Z Krakowa; o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy, o godz. 4 minut 3 po poł. po­

ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mięszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór ociąg osobowy.

Z Czerniowiec: o godz. 6 min. 40 ra-o 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po 
ciąg pospieszny, o godz. *1 min. 6 w 
nocy pociąg mięszany.

Ze Stryja: o godz. 1 min. 35 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 runo pociąg 
osobowy, o godz. 3 min. 40 po poł. po­
ciąg osobowy.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię# 
szany, o godz. 2 min 8 po poł. poeb- 
kurjerski, o godz. 6 min. 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

Z Podwołoczysk: na dworzecz główny lwow­
ski: o godz. 3 min. 15 w nocy pociąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł. 
pociąg kurjerski, o godz. 7 wieczór 
pociąg mięszany.

Z Bełżca : o godz. 5 min. 53 poł. pociąg 
mięszany.

Odchodzą zc Lwowa:
Do Krakowa: o godz. 4 min. 20 rano po­

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 28 po 
poł. pociąg kurjerski, o godz. 8 min. 30 
wieczór pociąg osobowy.

Do Podwołoczysk: z głównego dworca: o 
godz. 9 min. 52 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m, 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzamcze: 
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południu

pociąg kuryerski i o godz, 11 minut- 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do Stryja: o godz. 5 min. 20 rano pociąg 
osobowy, o godz. 10 minut 35 przed po 
łudniem pociąg osob ,wy i o godz. 8 m. 
10 wieczór pociąg osobowy.

Do Bełżca: o godz. 7 m in. 49 rano pociąg 
m ięszany,

Do ZImnejwody-Fudna: o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.

Ces. król. generalna Dyrekcya 
kolei państwowych.

W y c i ą g

z rozkładu jazdy od Igo czerwca 1888.
Zegar lwowski

Do Lwowa przychodzą:
Godz. 1 min. 35 w uocy z Budapesztu, Ła- 

wocznego, Stryja, Krosna, Chyro*a, Sta- 
j u i sła wowa i Stryia.
! Godz. 8 min. 26 rano z Suchy, Chyrowa, Stry­

ja i Stanisławowa, 
j Godz. 8 wieczorem z Husiatyna. 
f Godz. 3 min. 40 po południu z Suchy, Chy­

rowa, Husiatyna, Stanisławowa i Sstryja.

Odjazd ze Lwowa:
Godz. 8 min. 10 wieczorem do Chyrowa i Su- 

! ehy.
Godz. 5 min. 20 z rana do Stryja, Ławocz 

nego, Budapesztu, Chyrowa i Stróże.
Godz. 10 min. 35 przed połudn. do Stryja. 

Stanisławowa, Husiatyna, Chyrowa i 
Suchej.

Godz, 10 min. 8 wieczorem do Stanisławowa 
i Husiatyna.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów. dnia 25 lutego 1889.

I. A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. galic. po 200 zł. wa. 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a.

2 . L is t. z a s t . za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a. 

„ * „ 5 pr. w. a.
wylosowane z 10 pr. premią 

Banku kraj. 4\/s pr. wa. los. 51 1. 
Tow. kredyt, ga-lic. 5 pr. w. a.

.  „ n 4 pr. w. a.
B „ 5 pr. los. w 37 1.

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los. 411/21.

” " * 4 , ł r r  ” * 56
Li”sty dfużne”g. Z . \ r .  wł. ^dawniej 

6 prc.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 
Listy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 

5 pr.) 21/, pr. wa. w likwidacyi 
3. L i ty  d łu ż n e  za 100 zł. 

Ogół. roi. kred. Zakładu dla Gal. 
Buków. 6 pr. los w 15 lat.

4 .  O b lig i  za 100 zł. 
Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

i włość. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po * pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/4 pr. wa. 
5. L o s y  m iasta Krakowa

„ Stanisławowa 
6. M one ty.

Dukat h o l e n d e r s k i .....................
D ukat cesarski ...........................
Napoleondor ................................
P ó łim p e ry a ł.....................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . . .
100 marek niemieckieh . . .

płacą żądają
walutą austr.

złr. et. złr. ot.
6

227
2b9

209  50 
230 50 
293 — 
21B —

100 10 101 10

103 15 
96 75 

100 75
96 — 

100 75
93 25
97 65 
92 25

104 15 
97 75 

101 75
97 -  

101 75
94 50
98 65 
93 50

57 50

104 50 105 50 

!00  —  101 —

.08 25 105 —
95 — 96 —
22 50 24 50
33 -  35 —

r%
64 
55 
84
36 1 48
27— 1 30— 
90 59 90

72
74
65.
94

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 23 lutego 1889

D łu g  p a ń s tw a , płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j - l i s t o p a d .....................................
luty-sierpień .....................................

Jednolity dług państwa w srebrze
stye-zeń-lipieo.....................................
kwie: ie ń -p a ż d z ie rn ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Renty Com. po 42 litr. austr. . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 p r...................................................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . . 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr.

83.50
83.60

83.70
83.80

83.95 84.15 
84.10 84.30 

137 50 138.25 
140.90 1 41.40
146.50 147.50 
182-50 - . —
182.50 .—

154.40 155.— 
99.05 99 25 

111.20 111.40

2. O b lig a cye  indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

B u k o w in y ................................................ 104.— 105.
G a l ie y i .....................................................  104.20 105.—
Niższej A u s t r y i ..........................................109.— 110.—
Siedm iogrodu........................................... 104.75 105.10
W ę g ie r .....................................................  104.75 105.10

3n A k c y e .

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 133.2-5 133.75
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 313.— 313.20
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 528.— 530.—
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.— —.—
Gal. banku d. hau. i prz. a200zł. wpl.40pr. —•— —.—
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . —.— —.—
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr..................................... —.— —.—
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . 887.— 889.—
Koi. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. pooOOzł.m. —.--------.—
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. na. —.— —.—
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.—
Północna kolej po 100o zł. m. k. 2510.— 2520,— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 206.50 207.—
Lwów.-Czern. kol. 1 po 300 zł. a. w. 228. - 228.50

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 201 zł. m. k. 252.25 252.75 
PołucL. kol. państw, po 200 zł. w. a. 101.40 101 8.-1 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 185.50 186'—

4 . L is ty  za s ta w n e  losowano.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6. pr. —.— —.—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4X/S pr, w
złocie w 50 1........................................

„ „ „ premiowe po 3 pr.
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6pr.

„ „ „ „ „ w 20- 1.7 pr.
» i  « » n

Gal. Tow. kred. w. a.
w 36 1. 5l/spr. 

po 4 pr. . . 
» » » » Po 5 • •

» P° 5 P1'- w37 latach zwrotne ...........................
Banku kraj. 4x/a pr. wa. los. w 51x/j 1. 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I  emisyi . . . . . .
Gal. banku hip. po 5 pr. w 40 1. wyl. 
Banka aust. węg. po 41/a pr. . . . 
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. . . 

„ Zakł. kr. ziem. po 5*/> pr. . .

100.-0 
: 04.75
91.25 
95.— 
89. -
96.25

100.90

100.90 
98.75

100.25 
L T .— 
101.50
101.90 
102.—

101.20
105.25

97A0
90.—

10 L —

101 . —

9 7 *

102 . —

102 . —

102.60 

100 zł.)
101.50

5. O b lig a cye  z prawem pierwszeństwa (za
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 100 70 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ei.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 101.25 101.75
Kolej północna po 100 zł. m. k . . 100.10 100.6 0

„ „ p o  100 zł. w. a. . . 101.75 102-50
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł 41/a pr................................  100.50 100.80
dtto (Jarosław-Sokal) . 10 '.— 100.25 

Kol. gal. Lwów-Czern.Jass. emisya a 300 
zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 82.—

z r. 1884 . . 89.50
z r. 1866 . . —
z r. 1872 . . —.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.—

6> L  o s y j
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 184.75
Clarego po 40 zł. m. k................................ 62.25
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. 133.— 
Keglevicha po 10 zł. m. k. . . .  40.—

płacą
23.65
23.50
64.—
61.40
19.2-5
12,90

żąda;ą 
23.75 
24-— 
65.— 
6 2 . -  
19.55 
13.10

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka m iasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palliego po 40 zł. m. k.........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ „ węg. „ po 5 zł.
Fundaoya szpitala Areyks. Rudolfa 

po 10 zł. w. a. . . . . . . .  22.— 22.50
Salma po 40 zł. m. k............................ 64.50 65.—
St. Genois po 40 zł. m. k....................  63.75 64.25
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 34.— 35._
Pożycz. T iyestu po 100 zł. m. k. . 160.50

„ „ po -r 0 zł. w. a. . 77.— 79.—
W aldsteina po 20 zł. m. k. . . .  44.50 45.__
W indisehgratza po 20 zł. ni. k. . . ?9.— 50.25

7. W eksle  (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . —.— . __
Berlin za 109 mark. w. p. n. . . . —.— —,__
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . —.—  . —
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —
Londyn z< 10 ft. szt. . . . . .  12! 15 12!.45 
Paryż za 100 fr.................................  47.87.50 47.92.50

K u p
Dukat eesarrki men.

„ pełnej wagi 
Korona . . . .  
20 fraiikówka . .
Rossyjski półimperyał 
T alar związkowy 
Srebro . . . .

s s ł o t
5 .6 8 .-
5.65.

5.70.—
>■.67.-

9.57.50 9.58.—

Z lw ow skiej Izby  handlow ej i p rzem ysłow ej.
Telegrafowany kurs wiedeński.

82.75 duia 25 lutego 1889. 'ii. ct.
9 o ._ Jednolity d-ług państwa w banknotach 83 7o___ „ » n w srebrze 83 05___ Renta w z ło c i e ........................... 11 i 35___ 5 pr. austr. renta marcowa 99 25

Akcye banku wiedeńskiego . . 885
„ „ kredytowego . . . . 314 50

Londyn ..........................  , . 1.21 20
63.— N ap o leo n d o r................................................ 9 57’/,
----- Dukat cesarski men.................... 5 68
41 — 100 marek niemieckich . . 59 1 5 -

JE J f iŁ w  : w  m  i Ę  m m  m m  f r

Lscytacye.
L. 20868 (1290 1 -3 )

C. k. Sąd powiatowy w Brodach w 
sprawie egzekucyjnej ck.Juprzyw. gal. zak ła­
du kredytowego włościańskiego w likwida­
cyi we Lwowie przeciw Hryciowi Czernia­
kowi o 10 ra t po 8 zł. 83 ct. i resztę ka­
pitału 131 zł. 51 ct. wa. zpn., zawiadamia, 
iż dnia 18 marca 1889 i dnia 24 kwietnia 
1889 każdego razu o l i te j  godzinie rano w
B. nr. III odbędzie się na rzecz c. k. uprz. 
gal. zakładu kredytowego włościańskiego w 
likwidacyi we Lwowie przymusowa publi­
czna licytacya ciała hipotecznego objętego 
wyk. hip. 60 księgi gminy Czechy, i 4/8 
części ciała hipotecznego wyk. hip. 61 księ­
gi gruntowej gminy Czechy objętego, na 
imię Hryeia Czerniaka wpisanych z tern, iż 
na pierwszym term inie nieruchomości te 
każda osobno tylko za lub wyżej ceny wy­
wołania, na drugim zaś za jakąkolwiek ce­
nę, nawet poniżej ceny wywołania najwię­
cej ofiarującemu sprzedane zostaną

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa co do ciała hipotecznego wyk. hip. 
60 księgi gruntowej gminy Czechy w kwo­
cie 644 zł. 70 ct. wa. a co do 4/8 części

ciała hipotecznego wyk. hip. 61 tejże samej 
księgi gruntowej w kwocie 95 zł. wa.

Zakład zaś wynosi lOpr. tych cen wy­
wołania.

Wyciągi hipoteczne, akt ocenienia i 
reszta warunków licytacyjnych mogą być 
przejrzane w registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych którzy by 
po dniu 24 sierpnia 1887 na tych nierucho- 
raościaeh jakie prawa hipoteki nabyli lub 
którymby z innego jakiego powodu uchwa­
ły w tej sprawie doręczone być nie mogły, 
został ustanowiony kurator w osobie dr. 
Grossa adwokata w Brodach.

Brody, dnia 29 grudnia 1888.

L. 6430 “  ™ (1292 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Kutach poda­

je do wiadomości publicznej, że .na  dniu 19 
marca i 26 kwietnia 1889 o godz. 10 rano, 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
nr. 318 w Kutach położonej nie stanowią­
cej tabularnego ciała należącej do Simche- 
go Grau i na 350 zł. sądownie oszacowa 
nej w celu zaspokojenia preteusyi Abrahama 
Drucka w kwocie 256 zł. wa. z pn., odbę­
dzie się, a to przy I terminie za cenę sza­
cunkową, lub wyżej pr/.y II  zaś term inie i 
niżej tejże.

Wadyum wynosi 35 zł. wa.
Resztę warunków licytacyjnych tudzież 

protokoły zastawniczego opisania i oszaco­
wania przejrzeć można w tus. registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratorem Marka Donigiewieza z Kut.

Kuty, 30 listopada 1888.

L. 170 (1273 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Bieczu ogła­

sza niniejszem, że na zaspokojenie preten­
s ji  Cezara Basińskiego w sumie 500 złr. 
aw. zpn. odbędzie się w gmachu tegoż Są­
du egzekucyjną sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realności pod liczbami wykazu 
hipotecznego 2 i 70 w Bnlny ad Biecz po­
łożonych stanowiących ciała hipoteczne 
Fabiana Bochni i Wojciecha Maraszkiewi­
eża włanych w dniach 27 marca 1889 i 
dnia 24 kwietnia 1889 każdym razem o 
10 rano

Cenę wywołania stanowi szacunek sp rze­
dać się mających realności w kwocie 1077 
złr. w. a.

Wadyum wynosi 107 złr. a. w.
WTyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w regiatra- 
turze pomienionego Sądu.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli hipotecznych ustanowiono dr. Karol 
Neumanna adwokata w Gorlicach.

Biecz, dnia 9 stycznia 1889.

L. 870 (1180 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczy­

kach podaje do wiadomości że w tymże 
Sądzie odbędzie się publiczna sprzedaż re ­
alności w Zaleszczykach położonej wedle 
wyk. hip. 1. 102 tejże gminy ciało tabular­
ne stanowiącej dłużników Joachima i M a­
ryi Dudłejów własnej na zaspokojenie pre- 
tensyi Anny Brunner w kwocie 283 złr. 44 
ct. dnia 4 kwietnia i 9 maja 1889 każdym 
razem o godzinie -0 rano a to na pier 
wszym term inie tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na drugim zaś i poniżej t a ­
kowej.

i Wadyum wynosi 63 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wy­

ciąg tabularny i akt oszacowania można w 
1 registraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli którymby rezolucya 
licytacyjna doręc/.oną być nie mogła, lub 
którzy by po wydaniu wyciągu tabularnego 
do tabuli weszli ustanowiono kuratora ad­
wokata- dr. Schr- nzla.

Zaleszczyki, dnia 8 lutego 1889.



L. 3979 (1265 1—8)
C. k. Sąd krajowy we Lwowie oznaj­

mia, że w sprawie egzekucyjnej Jana Ba- 
łahury przeciw Antoniemu Leszczyńskiemu ; 
celem zaspokojenia sumy dłużnej 210 złr. 
zpn. dozwoloną została egzekucyjna publi- [ 
czna sprzedaż 28/96 części realności 1. k. *

tastralnej Borzęta objętej Jana Żądło wła­
snej na rzecz Kasy Oszczędności w Bochni 
o 12 zł. 35 ct. wa.

Cena wywołania ad 1, 20 zł. 61 ct., 
ad 2. 490 zł. 50 et. 10 rano, w biurze II.

Wadyum ad 1. 2 zł. 10 ct., ad 2 .49 z ł J  Cena wywołania 518 zł. 15 ct.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków j Wadyum 52 zł.

licytacyę realności Piotra i Paraszki Rublów registraturze. 
własnej wyk. hipot. 197 gminy kat. Reme- ' Dla wierzycieli hipotecznych, 
nów objętej na dzień 11 kwietnia 18»9 i wia się kuratorem p. Wincentego 1 
na dzień 16 maja 1889 zawsze o godzinie wicza w Wojniłowie.

Wojniłów, 25 stycznia 1889.

272% we Lwowie dłużnika Antoniego Le- przejrzeć można w. registraturze sądowej,
szczyńskiego wedle wyk. hip. 213 III. k. Myślenice, dnia 27 września 1888.
B. poz. 2. 4. własnych, tudzież % , i lk  j
części realności 1. k. 281 % we Lwowie, . L. 6260

Na pierwszym terminie realność tę na-
L. 5091. (1225 2—r

W tutejszym Sądzie odbędzie
być można za lub wyżej ceny w yw ołania,; o godzinie 10 rano, dnia 13 marca 18

i na drugim i poniżej. powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia
(1254 1—3) Resztę warunków, protokół opisania kwietnia 1889 nawet poniżej takowej, 

obecnie wedle wyk. hip. 225 III. ks. ' gr. C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach przynależności ocenienia, tudzież wyciąg 1 tacya realności i. 41, według wyk. ’
gm. m. Lwowa, na rzecz Jana Leszczyń- ogłasza, iż w dniach 13 marca 1889 i 24 hipot. przejrzeć można w tus. registraturze. 270 księgi grunt. Wojniłów, Jana i i, cyi

irn ,o ł ;— ---- „i— -Figlów własnej, na rzecz c. k. uprz. gali
Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi 
Lwowie pto 137 złr. 27 ct. z pn.

Cena wywołania 250 złr.
Wadyum 25 złr.
Resztę waiunków, akt oszacowania 

i wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem p. Wincentego Czecho­
wicza w Wojniłowie.

Wojniłów, 23 listopada 1888.

skiego zaintabulowanych, pod następujący- kwietnia 1889 o godzinie 10 z rana odbę- Kurator niewiadomych wierzycieli adw.
1 ' ‘ ' ■ dzie się w gmachu sądowym przymusowa dr. Skowroński.

sprzedaż realności pod lk. 199 w Rudniku • Lwów, 12 lutego 1889.
położonej według lwh. 169 ks. gr. tejże- __________
gminy dłużniczki Anny ze Szubów Kiebza- ?L. 197 (1226 2—3)
kowej własnej, na rzecz powiatowej kasy \ . . . û t®jszym Sądzie odbędzie się o go-
Oszczędności w Myślenicach o 120 zł. wa dżinie 10 rano dnia 8 marca 1889 powyżej

Cena wywołania 226 zł. wa. ceny szacunkowej, zaś dnia 30go kwie-
Wadyum 22 zł. 60 ct. wa. j tnia naw et poniżej takowej, licytacya
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków - realności 1. 261 według wykazu hipoteczne- 

irzeć można w registraturze sadowei. go nr. 1 i 2 księgi gruntowej W ojniłówFe-

mi warunkami, a mianowicie:
Licytacya ta odbędzie się na dwóch 

term inach, a t o : 28 marca i 30 kwietnia 
1889 każdym razem o godzinie 10 rano w 
sali rozpraw c. k. Sądu krajowego we Lwo 
wie. Na pierwszym term inie będą części 
powyższych realności sprzedane, za lub 
wyżej ceny wywołania na drugim nawet 
niżej ceny wywołania.

Cenę wywołania stanowi kwota 1344 
złr. 83 ct.

Każdy z licytantów winien przed roz­
poczęciem licytacji złożyć jako wadyum do 
rąk koraisyi licytacyjnej kwot-' 134 złr, 48 
ct. bądź w gotówce bądź w papierach pu ­
blicznych pupilarne bezpieczeństwo m ają­
cych, lub też w książeczkach kasy oszczę­
dności.

O czem zawiadamiamy Jana Bałahu- 
rę, Antoniego Leszczyńskiego c. k. Urząd 
podatkowy we Lwowie, c. k. Prokuratoryę 
skarbu we Lwowie imieniem Wys. Skarbu, 
Józefa Melzera, Jana Leszczyńskiego, Józe­
fa Melzera, Tomasza Waff, Julię Ritzner, 
Towarzystwo eskontowe i zaliczkowe we 
Lwowie, galic. Bank hipoteczny tudzież 
wszystkich tych wierzycieli którzyby po 
dniu i 6 grudnia 1888 jako dniu wydania 
wyciągu hipotecznego na hipotekę 28/96 
części realności 1. k. 272% we Lwowie 
dłużnika Antoniego Leszczyńskiego wedle 
wyk hip. 213 III  k. B. poz. 2 4 własnych, 
tudzież na hipotekę 1/12 i części rea l­
ności 1. k. 281% we Lwowie, obecnie we­
dle wyk. hip. 1. 225 III . ks. gr. gm. m. 
Lwowa na rzecz Jana Leszczyńskiego za­
intabulowanych, weszli, lub którymby u- 
chwała z jakiegobądź powodu doręczoną być 
nie mogła, do rąk ustanowionego kuratora 
adw. dr. Romanowskiego z substytucyą 
adw. dr Henryka Szydłowskiego.

Resztę warunków przejrzeć można 
ts. registraturze.

We Lwowie, dnia 9 lutego 18889.

w

L. 84 (1097 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach w 

sprawie egzekucyjnej Katarzyny Mazurowej 
pko. Agacie Panków ej pto 50 złr. z pn. 
przedsięweźmie dnia 1 kwietnia i 6 maja 
1889 każdym razem o godzinie 10 rano w 
budynku sądowym licytacyjną sprzedaż re­
alności pod nr. 18 w Kawęczynie położonej 
whl. 141 tejże gminy objętej Agaty Panek 
własnej.

Cena wywołania 1150 złr,
Wadyum 150 złr.
Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 

hipoteczny, protokół oszacowania można 
przejrzeć w registraturze.

Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 
Ujejski w Ropczycach.

Ropczyce, dnia 26 stycznia 1889.

L. 6262 (1256 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

ogłasza, iż w dniach 13 m arca 1889 i 24 
kwietnia 1889 o godzinie 10 z rana odbę­
dzie się w gmachu sądowym przymusowa 
sprzedaż realności w Borzęcie położonej we­
dług lwh. 127 ks. grt. tejże gminy dłużni­
ków Jana i Maryanny Żelaznych własnej, 
na rzecz powiatowej kasy Oszczędności w 
Myślenicach o 170 zł.

Cena wywołania 164 zł. 92 ct.
Wadyum 17 zł.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

przejrzeć można w registraturze sądowej.
Myślenice, dnia 26 września 1888.

L. 6261 (1255 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

ogłasza, iż w dniach 13 marca 1889 i 24 
kwietnia 1889 o godz. 10 z rana odbędzie się w 
gmachu sądowym przymusowa sprzedaż real­
ności pod lk. 32 w Porębie położonej według 
lwh. 35 k s .g rt tejże gminy dłużnika W awrzyń­
ca Franasia własnej, na rzecz powiatowej 
Kasy Oszczędności w Myślenicach o 270 zł.

Cena wywołania 815 zł. 15 ct. wa.
Wadyum 81 zł. 30 ct. wa.
Wyciąg hipoteezny i resztę warunków 

przejrzeć można w registraturze sądowej.
Myślenice, dnia 27 września 1888.

L 6554 (1258 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

ogłasza, iż w dniach 13 marca 1889 i 24 
kwietnia 1889 o godz. 10 z rana odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż jednej czwartej części posiadłości lwh. 
112 ks. grnnt. gminy Borzęta objętej Woj­
ciecha Serafina własnej, lwh. 49 gminy ka-

przejrzeć można w registraturze sądowej. 
Myślenice, dnia 27 września 1888.

L. 43 9 (1203 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Rudkach sprze­

da w drodze publicznej licytacyi daia 27go 
marca 1889 i dnia 24 kwietnia 1889 zawsze
o 10 godzinie rano w budynku sądowym | 
realność wyk. hip. księgi grunt, dla Hoszan s wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą-

go nr. i  i 2 księgi gruntowej Wojniłów Fe- 
dia Bełeja Fediowego i Maryi Bełej własnej 
narzecze , k. uprzywilejowanego galicyjskie­
go Zakładu kredytowego włościańskiego w 
likwidacyi we Lwowie pto 59 zł. 84 ct, zpn.

Cena wywołania 350 zł.
Wadyum 35 zł.
Besztę warunków, akt oszacowania

1. 298 objętej Michała Wyskila, względnie 
jego spadkobierców własną, celem zaspoko­
jenia pretensyi e. k. uprz. Zakładu kred. 
włość, w likwidacyi 5 ra t po 15 zł. z pn.

Na pierwszym term inie zostanie real­
ność ta tylko za cenę wywołania lub wyżej T 
takowej, zaś na drugim term inie także i ni- 1  C k S 
żej ceny wywołania sprzedaną. ‘ * *

Cena wywołania 375 zł.
Wadyum 10pr.
Bliższe warunki, wyciąg hipoteczny i 

akt oszacowania przejrzeć można w regi­
straturze.

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk p. Kazimierza Kurka w Rudkach.

Rudki, dnia 10 listopada 1888.

dowej registraturze.
Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­

wia się kuratorem p. Wincentego Czecho­
wicza w Wojniłowie.

Wojniłów, 25 stycznia 1889.

L. 18849 (1020 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy Tarnowski poda­

je do wiadomości, że na zaspokojenie wie­
rzytelności Galic. Zakładu kredytowego Ziem­
skiego w Krakowie w kwocie 107 zł. 15 ct. 
i t. d. z należytościami dodatkowemi do­
zwoloną została sprzedaż egzekucyjna dóbr 
Lubinka do Zofii Gołemberskiej należących.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w Sądzie tutejszym w dniu 5go 
kwietnia 1889 o godz. 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 8100 zł. wa. sprzedaż je ­
dnak nastąpi za jakąkolwek najwyższą ofia 
rowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­
jące, wynosi 810 zł.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze c. k. Sądu 
obwodowego.

Tarnów, dnia 31 grudnia 1889.

(1207 2 - 3 )  
ąd powiatowy w Ustrzykach 

ogłasza, że dnia 13 marca 1889 i dnia 10 
kwietnia 1889 zawsze o godzinie 11 rano 
odbędzie się egzekucyjna sprzedaż realności 
pod nk. 23 w Łodyni położonej Dańna Ra- 
dyk wedle wykazu 1. 76 własnej na pokry­
cie pretensyi Zakładu kredytowego włościań­
skiego w kwocie 25 ra t po 12 zł. wa. zpn.

Ce a wzwołania 190 zł
Wadyum 19 zł.
Bliższe warunki w registraturze.
Kurator wierzycieli miejscowy nota- 

ryusz p. Morwitz.
Ustrzyki, 12 grudnia 1888

L. 13866 (1201 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 

zawiadamia, że celem zniesienia wspólności 
realności wykazem hip. 1. 29 księgi g run­
towej gminy Przemyślany objętej na Esterę 
Ohuwen urodzonej Szeib i Ela Bardacha po

L. 8052 1206 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Ustrzykach o- 

głasza, że dnia 13 marca 1889 i dnia lOgo 
kwietnia 1889 zawsze o godzinie 11 rano, 
odbędzie się egzekucyjna publiczna sprze­
daż realności pod nk. 40 w Hoszowie poło­
żonej wedle wykazu hipotecznego 1. 49 Tym- 
ka Słaby własnej na pokrycie pretensyi Za­
kładu włościańskiego w kwocie 19 ra t po 6 
zł. wa. zpn.

Cena wywołania 3^0 zł.
Wadyum 38 zł.
Bliższe warunki w registraturze.
Kurator wierzycieli miejscowy nota- 

ryusz p. Morwitz.
Ustrzyki dolne, 10 grudnia 1888.

L. 8043 (1205 2— 3)
C k. Sąd powiatowy w Ustrzykach 

ogłasza, że dnia 13 marca 1889 i dnia 10 
kwietnia 1889 zawsze o godzinie 11 rano, 
odbędzie się egzekucyjna sprzedaż realności 
pod nk. 3 i w Łodynie położonej wedle wy-

połowie zapisanej wyznacza się do przymu- , kazll hipotecznego 1. 74 Lucia Radyka wła- 
sowej publicznej licytacyi tej realności ter- s? eJ ™ P 2 kT le pretensyi banku włoscian-
min na dzień 8go kwietnia i 10 maja 1889 
każdym razem o godzinie 10 z rana.

Takowa przy pierwszym term inie tyl­
ko powyżej lub za cenę szacunkową, p rz y a 
drugim też poniżej takowej sprzedaną zo 
stanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 3300 zł.

Wadyum 10pr.
Reszta warunków i akt oszacowania sa

skiego 147 zł. wa. zpn.
Cena wywołania 223 zł,
W adjum  22 zł.
Bliższe warunki w registraturze. 
Kurator wierzycieli p. notaryusz Mc-r-

> witz.
Ustrzyki dolne, 30 grudnia 1888

9219 (1199 2 - 3 )
 _____     Celem zapłacenia Towarzystwu zali-

w tu-ądowej registraturze do przejrzenia. j czkowemn w Łańcucie sumy 106 złr. 91
Kuratorem nieznanych wierzycieli jest > ct. wa. z pn, odbędzie się w dniach 22go

Antoni Iłarasiewicz ustanowiony. 'm arca  i 23 kwietnia 1889 każdym razem o
Przemyślany, 24 listopada 1888. : godzinie 10 rano publiczna przymusowa sprze-

__________  I daź realności objętej wykazem hipotecznym
L. 11223 (1 2 ’4 1 — 3) 493 gminy Leżajsk.

C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowy 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje­
nia wierzytelności Ziwy Wolf w kwocie 247 
zł. wa. z pn. odbędzie się w tym sądzie dnia 
9 kwietnia i 14 maja 1889 każdym razem 
o godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż 
przez publiczną licytację realności objętej 
wykazem 136 ks. gr. gminy kat. Brzostowa

Cena wywołania 1050 zł.
Wadyum 105 zł.
Warunki licytacyjne i dotyczące akta 

monża przejrzeć w iegistraturze sądowej. 
Leżajsk, dnia 7 lutego 1889.

(1222 2 - 3 )  
Sądzie odbędzie się

góra wedle poz. 2 karty własności do dłu-1 o godzinie 10 rano, dnia 15 marca 1889

L. 199. 
W tutejszym

żnika Jana Zięby należącej.
Cena wywołania 700 sł. wa.
Wadyum 70 zł. wa.
Resztę warunków licytacyi, wyciąg hi-

powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 30 
kwietnia 1889 nawet poniżej takowej, licy­
tacya realności 1. 35, według wyk, hip. nr. 
92, księgi grunt, gminy katastr. Seredne,

poteczny i akt oszacowania przejrzeć można Naści z Kozijów Sawka własnej, na rzecz 
w registraturze tego sądu. | e. k. uprz. galic. Zakładu kredyt, włość.

C. k. sąd powiatowy « w likwidacyi we Lwowie pto 14 ra t po 9
Kolbuszowa, dnia 23 stycznia 1889. * złr. 75 ct. i reszty kapitału 103 złr. 5 ct.

_ _ _ _ _ _ _  ; a, w. z pn.
L. 1902 (1294 1— 3) j Cena wywołania 300 złr.

im rffllfio- K I Wadyum 30 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania 

i wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tus.

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. S. * 
II. we Lwowie rozpisuje celem śsiągnięcia, S 
na rzecz Bergera sumy 250 zł. wa. z pn.,

Gazeta Lwowska" Nr. 47 z dnia 27 lutego 188#,

L. (1227 2 - 3 )  
W tutejszym Sądzie odbędzie się

0 godzinie 10 rano, dnia 13 marca 1889 
powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 12 
kwietnia 1889 nawet poniżej takowej, licy­
tacya realności lk. 6, według wyk. hip. nr. 
1, ks. gr. Przewoziec, Anny, Maryi, Pałahny
1 Paraski Atamańczuk własnej, na rzecz 
c. k. uprz. galic. Zakładu kredyt, włość, 
w likwidacyi we Lwowie pto 94 złr. 46 ct. 
a. w. z pn.

Cena wywołania 550 złr.
Wadyum 55 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania 

i wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem p. Wincentego Czecho­
wicza w Wojniłowie.

Wojniłów, 12 stycznia 1889.

L. 198. (1224 2 —3)
W tutejszym Sądzie odbędzie się

0 godzinie 10 rano, dnia 15 marca 1889 
powyżej ceny szacunkowej, z,aś dnia 30 
kwietnia 1889 nawet poniżej takowej, licy­
tacya realności 1. 2, według wyk hip. nr. 
130, księgi gruntowej Seredne, dłużników 
Iwana, Semania, Maryi i Anny Wykliniec 
własnej, na rzecz c. k. uprz. galic. Zakładu 
kredyt, włość, w likwidacyi we Lwowie, 
pto 140 złr. 64 ct. z pn.

Cena wywołania 200 złr.
Wadyum 20 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania

1 wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana­
wia się kuratorem p. Wincentego Czecho­
wicza w Wojniłowie.

Wojniłów, 25 stycznia 1889,

L. 8562. (984 2^-8)
W dniach 5 kwietnia 1889 i 16) maja 

1889, każdym razem o godzinie 10. j tm s ś -  
południem odbędzie się w tutejszym c. k. 
Sądzie przymusowa sprzedaż w drodze pu­
blicznej licytacyi realności w księdze g run ­
towej dla gminy katastralnej Bohorodezany 
stare na irnię dłużnika Stefana Stelmaeho- 
wicza syna Piotra zapisanej, wykazem h i­
potecznym 1. 642, 646 i 648 objętej w Bo- 
horodczauach Starych pod nr. d. 410/subr.£74 
położonej, w celu ściągnięcia 100 zł. w. a 
z pn. na rzecz c. k. uprzyw. gal. Zakład- 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi w 
Lwowie

Cena szacunkowa wynosi 2S1 zł.- 
Wadyum 28 zł.
Gdyby nie można osiągnąć ceny sza­

cunkowej, realność powyższa na ostatnim 
term inie także poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych i pro­
tokół oszacowania tej realności przejrzeć 
można w tus. registraturze.

C. k. Sąd powiatowy 
Bohorodezany, 30 grudnia 1888.

* , . a ycow

L. 6736. (1195 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w C-ieszano, 

ogłasza, że w sprawie Majera Bi " 
i Józefa Reichbacha przeciw Kseni
0 25 złr. a. w. z p n , odbędzie się ńa dniu
1 kwietnia i 1 maja 1889, każdym razem
0 godz. 10 z rana, na drugim terminie 
nawet poniżej ceny szacunkowej w zabudo­
waniu sądo vem, publiczna sprzedaż 2|3 
części realności pod 1. k 75 w Bruśnie 
starem położonej, wyk. hip. 86, księgj grunt, 
tejże gminy objętej.

Cena szacunkowa wynosi 250 złr. 
Wadyum 25 złr. a. w.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny

1 bliższe warunki licytacyjne, mogą by ‘ 
w registraturze przejrzane.

Cieszanów, 12 stycznia 1889.



8
2829. (1185 3 - 3 )

i Celem wydzierżawienia należących do 
nduszu łać. Seminaryum w Przemyślu 

óbr Załuże, w Cieszanowskim powiecie, 
a dalszy sześcioletni okres czasu, to je t 

od 24: marca 1889 do 24 marca 1895, 
odbędzie się w c. k. Starostwie w Ciesza­
nowie w dniu 12 marca 1889, od 9 godz. 
przed południem począwszy, publiczna liey- 
tacya, przy której do 12 godz. w południe 
przyjmowane będą także oferty pisemne, 
należycie ostemplowane, które mają zawie­
rać wadyum w wysokości 10 prc. ofiarowa­
nego czynszu dzierżawnego i oświadczenie, 

u-ferent wszystkim znanym mu warunkom 
licytacyi poddaje się.

Rubryki dochodów z tych dóbr, są 
następujące :

I. Dochód z gruntów, obejmujących 
według arkusza posiadłości gruntowej (wyk 
hipot. 1. 508) w płaszczyźnie:

a) 142 morgów 1.405Qs. ornych pól,
b) 119 „ 1177Q s. łąk,
c) 1 „ 160Qs. ogrodów,
d) 8 „ 396Q s. pastwisk,

Razem 271 morgów 153aQ s.
II. Dochód z propinaoyi
Inwentaryalny wysiew obejmuje 5

korcy 10 garncy pszenicy, 29 korcy żyta.
Dzierżawca jest również obowiązany 

do pozostawienia na zasiew wiosenny, 
w ziarnie 11 korcy 16 garncy jęczmienia, 
36 korcy hreczki, 38 korcy owsa, 16 garncy 
grochu i 12 garncy siemienia.

Jako cenę wywołania ustanaw ia się 
przeciętny czynsz dżierżawny z ostatnich 
lat 12 w kwocie 2300 złr. w. a., podatek 
gruntowy i domowy ponosić będzie fundusz 
seminarzycki.

Co się niniejszem podaje do powsze­
chnej wiadomości, z uwagą, że chęć dzier­
żawienia mający, mogą w dniach poprze­
dnich w godzinach urzędowych, przeglądnąć 
warunki licytacyjne w tutejszem c. k. S ta ­
rostwie.

Cieszanów, duia 19 lutego 1889.

15850 (1217 3—3)
Dnia 27 lutego 1889 powyżej ceny sza-

nkowej lub za takową, zaś dnia 27 mar-
18s9 nawet niżej takowej odbędzie się w

t. Sądzie zawsze o godz. 9 rano egzeku-
fjna licytacya realności pod Ik. 378 w Saia-

ynie położonej ciała tabularnego nie sta- cfc z
łowiącej Josła Schachtera własnej na rzecz | * 5 eńa wywołania posiadłości wykazu
Abrahama Wojni owera pto 500 zł. z p. n. hipoteCMego J887 kwota 200 złr. posiadłoś-

Cena wywo ania z . ■ ci wykazu hipotecznego 328 kwota 500 po-
Waayum z . ! siadłości wykazu hipotecznego 329 kwotaResztę warunków, protokol oszacowa- > ^  j e &

nia wolno przejrzeć w tut. registraturze. | ‘Wadyum 100 złr.
Kuratorem wierzycieli niewiadomych Reg7j  wanmkó akt OSKaeowailia i

ustanowiono adw. dr. Schaiera w Smatyme ' Y-
Sniatyn, dnia 28 grudnia 1888.

L. 5983 (1193 3 -  3) f 1. 190 w Chrzanowie dłużników własnej.
C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku o- f Cena wywołania 3050 złr. ct. 

głasza, że w celu zaspokojenia resztująeej w ie-f Wadyum 305 złr.
rzytelnośei Eliasza P iutera w kwocie 271 i Resztę warunkó?/ licytacyjnych przej-
zł. odbędzie się dnia 7 marca 1889 i dnia J rzeć można w registraturze.
11 kwietnia 1889 o godzinie lOtej rano w \ Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
sądowem zabudowaniu przymusowa sp rze-j niewiadomych jak również kuratorem nie-
daż realności dłużnika Jeka Pasnera z No- j wiadomych z imienia, życia i miejsca po- 
wotańea własnej, wyk. hip. 169 tej gminy f bytu reszty spadkobierców Antoniego Ka- 
kat. która przy drugim term inie i niżej ce- i szyczki jes t adw. dr. Józef Kremer w Chrza­
ny szacunkowej 500 zł. wa sprzedaną zo- j  nowie z substytucyą adw. dr. Zygmunta
stanie. I Kepplera.

Zakład wynosi 50 zł. wa. 1 Chrzanów, 29 października 1888.
Knratorem niewiadomych wierzycieli l t ____ ______

jest p. Euzebiusz Czerepaszyński,! kandydat 2726 (1094 3—3)
notaryalny w Bukowsku. w  tutejszym Sądzie odbędzie się o

Bukowsko, 10 stycznia 1889. f godzinie 10 rano dnia 3 kwietnia 1889 po-
___________________________  I wyżej lub za cenę szacunkową, zaś dnia 8

L. 4 (1228 3—3) j ma)a 1889 nav/et poniżej takowej, licytacya
W tutejszym Sadzie odbędzie się o j realności 1. k. 315, według wyk. hip. 1125 

godzinie 10 rauo dnia 8go marca 1889 po- } gminy kat. Chorostków Józefa Żabińskiego 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 26 kwie- j własnej,, na rzecz zakładu kredytowego 
tnia 1889 nawet poniżej takowej, licytacya j włościańskiego w likwidacyi we Lwowie, 
realności 1. 38 według wyk. hip. nr. 272 j Pfo 16 rat po 12 złr. w. a. z pn. 
ks. gr. Wojniłów Hrynia Hreczucha a we- \ Cena wywołania 350 złr.
dle wyk nr. 273 ks. gr. Wojniłów Paraski Wadyum 35 złr.
Hreczuch własuej, na rzecz c. k. uprz. g lic. Resztę warunków, akt oszacowania i
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- wy f^ g  tabularny wolno przejrzeć w tusądo-
kwidacyi we Lwowie pto 228 zł. 77 ct. zpn. , weJ registraturze.

Cena wywołania posiadłości wyk. hip. . Bia wierzycieli hipotecznych ustana-
272 kwota 3Ó5 zł. . w(a kuratorem pana Felieyana Polań-

Wadyura -30 zł. 50 ct., zaś posiadłości ; skiego. 
objętej wyk. hio, 273 kwota 457 zł., wadyum i Kopeczyńce, dnia 30 maja 1888.
45 zł. 70 ct. j -------

Resztę warunków, akt oszacowania i L. 15811 (627 3—3)
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- W tutejszym sądzie odbędzie się dnia
dowej registraturze. 1 kwietnia 1889 i 6 maja 1889 zawsze o

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana- godź. 10 przed południem publiczna licyta- 
wia się kuratorem p. W incentego Czecho- cya nietabularnej realności pod 1. 80 w Ko
wicza w Wojniłowie. rzelicaeh Jurka Iwaśków względnie jego

Wojniłów. 22 stycznia 1889.“ I leżącej masy spadkowej własnej na rzecz
___________________________  i Bronisława Strzeleckiego pto 25 złr.

L. 5087 (1220 3 — 3) cena wywołania 115 złr.
W tutejszym Sądzie odbędzie się o Wadyum 11 złr. 50 ct.

godzinie 10 rano dnia 6 marca 1889 po- jj Resztę warunków można przejrzeć w
wyżej ceny szacunkowej zaś dnia 3 kwie- tutejszym sądzie, 
tnia 1889 nawet poniżej takowej licytacya Sąd powiatowy
realności 1. 145 według wykazu hipctecz- j Przemyślany, 12 stycznia 1889.

maja is» y , Każdym razem o godzinie lOej 
rano.

Wadyum wynosi 90 zł. 
j Cenę wywołania stanowi kwota 900

zł. w. a.
j Na pierwszym term inie realność ta

tylko za cenę wywołania, lub wyżej tako­
wej , na drugim term inie niżej tej ceny 
sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
można przeglądnąć w tutejszym sądzie.

• Wreszcie zawiadamia Sąd niniejszem 
wierzycieli, którymby uchwała licytacyjna 
przed terminem, z jakiegokolwiekbądź po­
wodu doręczoną być nie mogła, lub którzy- 
by po wydaniu wyciągu hipotecznego, to jes t 
po dniu 30. listopada 1888 do tabuli weszli 
o rozpisaniu niniejszej licytacyi i o ustano­
wieniu dla nich kuratora w osobie p. Łaza 
ra Morawskiego z Mikłaszowa.

Winniki, 15 grudnia 1888.

nego nr. 327, 328 i 329: księgi gruntowej f 
Wojniłów Wasyla, Fedia, Zofii, Nykoły, Ste- L. 7967 (1144 3—3)
fana i Paraszki Bełejów i Maryi z Bełejów j C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie, za- 
Baczyńskiej własnej na rzecz c. k. uprzyw. ’ wiadamia że celem zaspokojenia wierzytel- 
gaiic. Zakładu kredytowego włościańskiego ności zbiorowej kasy sieroeińskiej w kwo- 
w likwidacyi we Lwowie pto 562 złr. 55 cie 117 złr. aw. zpn. odbędzie się w dniach

4 kwietnia i 9 maja 1889 zawsze o 10 go­
dzinie rano publiczna sprzedaż realności 
pod Ik. 16 w Brzozowie wyk. hip. 1. 811 
tej gminy objętej Jana i Julii Szymańskich 
własuej.

Cena wywołania 1015 złr.
Wadyum 101 złr. 50 ct.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

l wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- można przejrzeć w tutejszym sądzie.

L. 7017 (1001 3 - 3 )
W duiach 1 kwietnia 1889 i 6 maja 

1889 każdym razem o godzinie 10 rano od­
będzie się w Sądzie tutejszym przymusowa 
publiczna sprzedaż 1/2 realności Iwh. 273, 
1/4 część realności pod lk. 8/285 lwh. 272 
ks. gruntowej gminy Krosno objętej dłużni­
ka Antoniego Kazalskiego własnej, na za­
spokojenie wierzytelności Towarzystwa za­
liczkowego w Krośnie pto 88 zł. 68 ct. w a­
lutę austr. z pn.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1/2 realności lwh. 273 w kwocie 
50 złr., zaś 1/5 część realności lwh. 272 w 
kwocie 30 zł. wa.

Wadyum wynosi lOpr. ceny szacun­
kowej tj. 5 zł. i 3 zł.

Na pierwszym terminie sprzedaż nastą­
pi tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, "a 
na drugim terminie za jakąbądź cenę.

Resztę warunków licyjnych, akt osza­
cowania i wyciąg hipoteczny, przeglądnąć 
można w ts. registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono p. adwokata dr. Feliksa Czaj­
kowskiego w Krośnie.

C, k. Sąd powiatowy 
Krosno, dnia 25 września 1888.

L. 1240
S p r o s t o w a  

Tutejszo sądowy edykt z dnia 30 sier­
pnia 1888 1. 2605 umieszczony w Gazecie , 
Lwowskiej nr. 34. 36 i 37 w sprawie egze- R

dowej registraturze.
nnofl o o-, S Dla wierzycieli hipotecznych ustana-
v | wia się kuratorem W incentego Czechowi-

11 1 e ; cza c. k. notaryusza- w Wojniłowie.
Wojniłów, dnia 23 listopada 1888.

Brzozów, 11 stycznia 1889.

kueyjaej Ogólnego rolniczo kred. Zakładu (1221 3—3)

L. 12656. (1142 3—3)
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Nowym Sączu zawiadamia, że ce­
lem zaspokojenia należytości Zakładu kre-

dla Galicji i Bukowiny pto 452 zł. 84 ct. i Y, f i " ™  d n 2  6 889 % o
z pn. prostuje się co do nazwisk egzekutów j * 4 . szacunkowej, zaś dnia lO kw ie-
źe pierwszy nazywa s,ę Rotyk a me Koty- { ^  ^ 9 V wet p0niiej takowej licytacva

lutego mtl- - -  >• SU wyk. hip. Ń. 66

W tutejszym Sądzie odbędzie się o dytowego włościańskiego w likwidacyi we

: ks. gr. Wojniłów Michała B tłeja Stefano*

Lwowie a to 15 ra t pożyczkowych po 6 zł. 
w. a. i jednej raty w kwocie 6 zł. 32 ct, 
w. a. od dnia 15. czerwca 1881 począwszy, 
do dnia 15 czerwca 1886, każdego !5 lute 
go, 15 czerwca i 15 października do zapła-

L. 14914
Stanisławowski ck. Sąd obwodowy ogło

m e n  u ' weg° własnej, na rzecz c. k. uprz. galie. zapadłych wraz z procentem zwłoki po 
v ) Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 1® Prc- 0(* dQia zapadłości każdej pojedyn-

. . .  rotwwy ogło- kwidacyi we Lwowie pto 183 złr. 1 et. zpn. ezej .raty pożyczkowej aż do dnia zapłaty 
’.a, że w celu zaspokojenia wierzytelności ; Cena wywołania 300 złr bieżącymi z kosztami egzekucyjnymi w kwo-
lic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego j w ady,7m 30 złr cie 7 zł. 92 ct., 15 zł. 15 ct w. a. odbę-
su,mi® 3S.3} zł* ,93 ct> * A/mie iZytelni0ŚC11 Resztę warunków, akt oszacowania i ' dzie się w tymże Sądzie licytacyjna publicz- 
i M™ 0Qła . * iW0Cie %h aw- dn!a ’ wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusa- ' na sprzedaż ciała hip. wyk. hip, 1. 99 gmi-
-arca 1889 i 19 marca .1889 o godzinie j doJwef  registratnrae. " Bącza z Koniną objętego, 4/128 części

lOtej rano w biurze I. tegoż sądu odbędzie < Dla wierzycieli hipotecznych, ustana- ciała hipot. wykazem hipot. licz. 68 tejże
się przymusowa licytacyjna sprzedaż dóbr wia si kuratorem p. W incentego Czecho- S m iaJ objętego, — 4/64 części ciała hipo- 
Pawełcze wykazem hipotecznym 49 objętych ’ wjcza w Wojniłowie. tecznego, wykazem hipoteez. 110 tejże gmi-
dotąd na imię Ksawerego Gajewskiego za- Wojniłów, 28 listopada 1888. »y objętego, i 2./1C części ciała hipoteezne -
pisanych a w drodze spadku na rzecz me- \ _____ ;■ go wykazem hipotecznym I. 113 tejże gmi-

”  ‘ ”” ’ L. 5090 (1223 3—3) Jiy objętego, dłużnika Jana Klimczaka (syletniego Mieczysława Gajewskiego przypa­
dłych, a to przy pierwszym terminie jody- tutejszym Sadzie odbędzie się o na Stanisława) własnych na 249 zł. 62 ct..
nie wyżej lub za cenę:szacunkową przy dru- j godzinie 10 rl no dnia 6 marca 1889 po -  67 zł. 40 ct., 56 zł. i 25 zł. 98 ct. w. a.

Cena wywołania wynosi b o n o  z*. ci,, i j.Qja jggg nawe|; p0niżej takowej licytacya 1 w dniu a kwietnia
Wadyum wynosi _10pr. ceny wywołania. : realności wykazu hipotecznego nr. 13 księ- 3 1889 roku, każdym razem o godzinie lOej
Kuratorem niewiadomych wierzycieli gi gruntow aj Wojniłów objętej Wasyla Ba- ! rano.

. ranowskiego własnej, na rzecz ck. uprzyw. ś Wadyum wynosi 10 procent ceny sza-

gim terminie i poniżej tej ceny. -wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 10 kwie- ; oszacowanych w 2 term inach, mianowicie:
>ny wywołank* * *in' a naw7et pon i że j  takowej l i cy t a cy a  i ^ 6 n i u  2 k w i e t n i a  1889 i w  dniu 3. maja

Kuratorem 'niewiadomych wierzycieli gi gruntowej Wojniłów objętej Wasyla Ba- ‘ rano
ustanowiono adw. dr. Maadyczewskiego, 

p, Stanisław ów , 31 grudnia 1888

L. 6̂ Q) (1194 3 - 3 )  i
j galic Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi cunkowej. 
! we Lwowie pto 17 ra t po 9 złr. z pn.

C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku o- 
głasza, że w" celu zaspokojenia wierzytel­
ności Jossla Langsama w kwocie 40 zł. a.

j Wyciąg hipoteczny, protokół oszaeo- 
Cena wywołania 250 złr. r wania sprzedać się mających ciał hip., tu-
Wadyum 25 złr. - dzież reszta warunków licytacyjnych mogą
Resztę warunków, akt oszacowania i > być w registraturze przejrzane.

r1 8 8 a9  , wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą-1 Nowy Sącz, dnia 27 listopada '889.

18-

w. z pn odbędzie się dnia 7 marca , dowej registraturze.
11 kwietnia 1889 o godzinie 10 rano w są- | p j a wjerzyCjeii hipotecznych, ustana-
dowem zabudowaniu przymusowa sprzedaż . wja g. kuratorem p> W incentego Czeeho-
realncści ułużnika Hrycia Maślannego w la -? wioM w Wojniłowie
snej ciała tabularnego me _ stanowiącej pod Wojniłów, 23 listopada lg&8.
lk. 21 w Płonnej położonej, która przy dru- s
gim term inie i niżej ceny szacunkowej 180 L. 10756 (509 3—3)
zł. sprzedaną zostanie. C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie,

Zakład wynosi 18 zł. ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości
Kuratorem niewiadomych wierzycieli Jakóba Sonnenscheina do małż. Joachim a i 

je't p. Jan  Bachmann w Bukowsku. GRii Buchnerów w kwocie 1500 złr. aw.
Bukowsko, 10 stycznia 1889. zpn, odbędzie się w gmachu sądowym w

__________  . dniach 4 kwietnia i 9 maja 1889 o godzi­
nie 9 rano egzekucyjna licytacya realności

L. 8420. (1175 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w W innikach o- 

głasza, że w sprawie galicyjskiego Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
przeciw Michałowi Grządzielowi, celem ścią- 
gnienia 26 ra t po 27 zł. z pn. odbędzie się 
w tutejszym Sądzie egzekucyjna sprzedaż 
w drodze licytacyi realności dłużnika Mi­
chała Grządziela pod licz. koas. 66 w Mi- 
kłaszowie położonej, wykazem hip. 1. 117 
objętej.

W tym celu wyznacza się dwa term i­
nu na dzień 3 kwietnia 1889 i na dzień 8

L. 12573 (510 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie, 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Maryanny Opitkowej i spójników przeciw 
Agnieszce Pactwowej w kwocie 170 tal. pr. 
zpn. odbędzie się w gmachu sądowym w 
duiach 4 kwietnia i 9 Maja 1889 o godzi­
nie 9 rano egzekucyjna licytacya 2 /5 'części 
realności 1. 110 w Chełmku położonej Ag­
nieszki Pactwowej własnej.

Cena wywołania 2150 złr,
Wadyum 215 złr.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych 

niewiadomych jest adw. dr. Józef Kremer 
z substytucyą p. Dolaisa kundydata notaryal- 
nego.

Chrzanów, 30 października 1888.

L. 26037. (1065 2 - 3 )
C. k. sąd  powiatowy miej. delegow, 

w Przemyślu podaje do wiadom ości, że w 
sprawie egzekucyjnej galie. Zakłady kredy­
towego ziemskiego w Krakowie przeciw 
Schaji Patronowi o zapłacenie sumy 300 
zł. przeprowadzoną zostanie dnia 8 kwietnia 
1889 i dnia 7 maja 1889, każdym razem o 
godzinie lOyj rano w Sądzie bióro nr. 18 
sprzedaż realności dłużnika Schaji Patrona 
w Cisowej położonej, wyk. hip. 66 ks. gr. 
gminy Cisowa objętej.

Cenę wywołania, która jest ceną sza­
cunkową stanowi kwota 650 zł.

Wadyum 10 prc. tej sumy.
Na pierwszym term inie realność za 

lub wyżej ceny s z a c u n k o w e j n a  drugim i 
niżej ceny szacunkowej sprzedaną zostanie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adw. dr. Mendrochowicza!

Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
hipoteczny można przejrzeć w reg istra­
turze.

Przemyśl, 31. grudnia 1888,

L. 7112. (1215 2—3)
C, k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 72 złr. w. a. z pn., #gzekucyjną sprze­
daż realności lwh. 295 gm. kat. Niepołomice 
objętej, a Piotra Eliasza własnej, na rzecz 
miejskiej kasy oszczędności w Bochni, 
w dwóch term inach licytacyjnych dnia 20 
marca i 24 kwietnia 1889 każdym razem 
o godz. 10 przed poł.

Cena wywołania realności tej, wynosi 
1014 złr,

Wadyum zaś 101 złr. 40 ct.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny, przejrzeć można w reg i­
straturze sądowej.

Niepołomice, 30 grudnia 1888.



Księgi gruntowe.
L - 17365. (1210 2 - 3 )

Sąd krajowy wyższy w Krakowie za 
wiadamia, iż z dniem 1. p a ź d z i e r n i k a  
1-89 otwarte zostały według ustawy z 20. 
marca 1874 licz. 29 Dziennik ustaw. kraj. 
założone nowe księgi gruntowe dla gmin ka­
tastralnych:

Dąbrowa z miejscowością Podkościele, 
^  sądzie powiatowym w D ą b r ó w  ej;

Skomielna biała, Toporzyska, w sądzie 
pow. w J o r d a n o w i e ;

Dębno w sądzie powiatowym w K r o ­
ś c i e n k u ;

Tylicz, Wierzchomka Zubrzyk w sądzie 
powiat, w K r y n i c y ;

Białka, Bukowina w sądzie powiato­
wym w N o w y m  t a r g u ;

Wampierzów, w sądzie powiatowym w 
B a d o m y  ś l u  ;

Zagórzyee, w sądzie powiatowym w 
R o p c z y c a c h ;

Folusz, w sądzie powiatowym w Ż m i ­
g r o d z i e ;

Parcel gruntowych 1. 428, 429s w Roz­
wadowie, w sądzie powiatowym w R o z w a ­
d o w i e ;

jak również nowe wykazy tabularne 
dla posiadłości ziemskich dotąd w Tabali 
krajowej zapisanych a położonych :

I. W o b r ę b i e  S ą d u  o b w o d o w e g o  
w J a ś l e ,  

w gm inach katastralnych: Czermna, 
lo lusz, Frysztak, Kozłówek, Lipnica doina, 
przysieki, Sieklówka, Skołyszyn, U jazd, 
Wysoka.
H- W o b r ę b i e  S ą d u  o b w o d o w e g o  

w N o w y m S ą c z u ,  
w gminie katastralnej Szczawnik.

!• W o b r ę b i e  S ą d u  o b w o d o w e  go 
w T a r n o w i e ,  

w gminach katastralnych: Chechły, 
Kawęczyn, Podleszany, Pstrągowa, R ado­
myśl, Świebodzin, Wola wadowska. '
IV. W o b r ę b i e  S ą d u  o b w o d o w e g o  

w W a d o w i c a c h ,
_ w gminach katastra lnych: Bystra, Si­

dzina, Słonne, Spytkowice.
Od dnia otwarcia wolno przeglądać 

dowe księgi gruntowe w wymienionych sa ­
dach powiatowych ; nowe zaś wykazy tabu­
larne w wyrażonych sądach obwodowych i 
od tegoż dnia wszelkie nowe prawa czy ja ­
kiekolwiek bądź inne prawa hipoteczne, od­
noszące się do nieruchomości księgą grun­
tową lub wykązem ta b u la rn y m  objętej, je ­
dynie przez ..pisanie do tej księgi lub wy 

azu tabularnego może być nabyte, ograni­
czone, przeniesione lub wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
gruntowych i wykazów tabularnych wzy­
wa się ;

a) wszystkich, którzjby na podstawie 
w ug ° Praw a> Przed otwarciem tychże no­
wych ksiąg gruntowych i wykazów tabu­
larnych nabytego, chcieli uzyskać jaką zmia- 
p  wpisów hipotecznych, odnoszących się 
a *> stosunków własności lub posiadania, a 
*° bez różnicy czyby ta zmiana przez dopi 
Sanie, odpisanie lub przepiasnie przez spro-
tcwanie oznaczenia nieruchomości lub po­
uczenia ciał hipotecznych iub w jakibądź 

mny sposób nastąpić m iała;
b) wszystkich, któizyby już przed o- 

'Warciem tych nowych ksiąg gruntowych i 
wykazów tabularnych nabyli do jakiej n ie­
ruchomości do nich wpisanej iub do jej 
Częśei jakie prawo zastawu, służebności lub 
w ogóle jakie inne prawa do wspisu hipo­
tecznego Uprzymiotnione, o ile te prawa 
Jako do dawnego stanu biernego należące 
wpisane być mają, a już przy założeniu no­
wej księgi gruntowej lub wykazu tabularne­
go tamże wpisane nie zostały, aby z temi 
Prawami zgłosili się do wyżej wyrażonych 
sądów powiatowych i obwodowych najdalej

0 dnia 31. m a r c a  1890 włącznie, gdyż 
Pfawnym skutkiem zaniedbania, lub uchy­
le n ia  tego terminu, jes t u trata prawa do 
Poszukiwania zgłosić się mającej pretensyi 
Przeciw osobom, które prawo hipoteczne na 
Podstawie wpisów w nowej księdze grunto­
wej lub wykazie tabularnym zamieszczonych, 
W dobrej wierze nabyły.

Ostrzega się, że term in powyższy nie 
m°że być dla stron pojedynczych ani prze­
dłużonym, ani też w razie zaniedbania go 
oo pierwotnego stanu przywróconym ; a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie 

pomienionemi prawami lub roszczeniemi 
? le uwalnia okoliczność, iż zgłosić się ma- 
W e  prawo jnż było zapisane w dawniejszej 

siędze hipotecznej, w miejsce której nowa 
sięga gruntowa lub wykaz tabularny wutę- 

huje, było wiadome z jakiej rezolucyi są- 
owej lub je s t przedmiotem dochodzenia, 

SiouA ^  Poc*au â lob skargi przed sąd wnie-

Zarazem zawiadamia się, iż w skutek 
ozporządzenia c. k. M inisterstwa sprawie- 

uiiwości z dnia 18. grudnia 1888 1. 21979 
mmiin edyktem 1. 13802 z r. 1887 ogłoszo- 
J  oo do wnoszenia zgłoszeń względnie g  m i­

n y  K r o ś c i e n k o  do Sądu powiatowego
w K r o ś c i e n k u  do dnia 30. c z e r w c a  
1889 włącznie przedłużony został.

Kraków, 29 grudnia 1888.

Konkursa.
L. 156. (1274 1 - 3 )

Niniejszem ogłasza się konkurs na 
posadę dyrektora e. k. szkoły realnej we 
Lwowie.

Do posady tej przywiązaną je s t płaca 
etatowa z dodatkami w myśl ustaw z dnia 
9go kwietnia 1870 dz u. p nr. 46 i 15go 
kwietnia 1873 dz. u. p. nr. 48.

Kandydaci ubiegający się o tę posadę, 
winni wnieść podania zaopatrzone w po­
trzebne dokumenta za pośrednictwem w ła­
ściwej Dyrekcyi do Prezydyum c. k. Rady 
szkolnej krajowej najpóźniej do dnia 20go 

i marca 1889. ^
Z Prezydyum c. k. Rady szkolnej krajowej 

We Lwowie, 20 lutego 1889.

L. 7526. (1264 2—3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie otwiera niniejszem konkurs na 
wszystek ruchomy, jakoteż na, wszystek n ie­
ruchomy, a w krajach, w których obowiązuje 
ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
nr. 1 D. p. p. położony majątek Filipa G run­
walda, dzierżawcy szynkarskiego, protokoł. 
kupca, ulica Skarbkowska 1. 2.

Kierownictwo tego konkursu porueza 
się c. k. radcy Sądu kraj.^ panu M alarkie- 
wiczowi jako komisarzowi konkursowemu, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy ustana­
wia się pana dr. Saula W aldmana Wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedłożę 
niu dokumentów, służących do wykazania ich 
pretensyi, poczynili swe wnioski co do za­
twierdzenia tegoż, lub ustanowienia inne­
go zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się term in na dzień 7 m ar­
ca 1889, godzinę 10 przed południem w sali 
rozpraw.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajowym, 
jako handlowym wedle przepisu ustawy kon­
kursowej pod rygorem zagrożonych tamże 
stóocRiwyeh skutków prawnych, przed upły­
wem S7aia 15 kwietnia 1889 i podać ją  na 
terminie na dzień 9 maja 1889 godzinę 10 
przed południem wyznaczonym do uznania 
płynności i oznaczenia prawa pierwszeństwa, 
chociażby nawet o nią spór już był wyto­
czony.

Wierzycielem, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyą mi, przysłużą prawo wy­
brać na tym term inie w miejsce dotychcza­
sowego zawiadowcy masy, zastępcy onego 
i członków wydziału wierzycieli — inne o- 
soby, posiadające ich zaufanie.

Na term inie, wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności 
(na być usiłowane przyprowadzenie do skut­
ku ugody w myśl §. 68 ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej".

Z c. k, sądu krajowego jako handlowego
Lwów, dnia 18 lutego 1889.

L. 208. (1284)
C. k. Sąd obwodowy w załatwieniu 

protokołu głosowania wierzycieli masy kon­
kursowej Jakóba Lóblowitza z dnia 8 sty­
cznia 1889 zatwierdza niniejszem wybór 
adwokata dra Gąsiorowskiego stałym za 
rządcą masy, a adwokata dra Kaufmanna 
jego zastępcą i o tem wierzycieli zawia­
damia.

Wadowice, 26 stycznia 1889.

L. 54, 55, 56. (1281)
Do likwidacyi pretensyi dodatkowo 

zgłoszonych do masy rozbiorowej Mojżesza 
Wurmana wyznaczam term in na dzUń 8go 
marca 1889 o godz. lOtej przed południem
B. V.

Kołomyja, 8 lutego 1889.
c. k. komisarz konkursowy 

W alter w. r.

L. 8. ' (1259)
Do likwidacyi przez firmę Bracia E L ter 

pod dniem 16 stycznia 18*9 1. 356 dodat­
kowo zgłoszonej wierzytelności w kwocie 
46 zł. 60 ct. do masy upadłej Henryka 
Spielvogla wyznaczam w myśl §. 123 ordyn. 
konk termin na dzień 14go marca 1889 o 
godzinie 4tej po południu i na takowy 
wszystkieh wierzycieli wzywam.

C. k. Sąd obwodowy 
Rzeszów, dnia 15 lutego 1889.

C. k. Radca Sądu krajowego 
komisarz konkursu.

L. 1538 (1204 2—3)
Fedko Zakała gospodarz z Kamion­

ki Pomłynowa, został uznany marnotrawcą, 
a kuratorem jego mianowany Łuć Stasiuk 
z Kamionki Pomłynowa.

C. k. Sąd powiatowy 
Rawa, dnia 20 marca 1888.

L. 291 (1240 2 - 3 )
W miejsce kuratora Wojciecha Przy­

stała z Bachowie ustanowiono dla m arno­
trawnego Jana Swiergosza ze Spytkowic 
kuratorem Franciszka Sieprawskiego ze Spyt- 
ko wic

Wadowicki Sąd’delegowany 
Wadowice, dnia 11 stycznia 1889.

L. 637 (1249 1 - 3 )
Jan  Kołodziej z Lisowa uznany m ar­

notrawcą, kuratorem Franciszek Ziemba. 
C.’k. Sąd powiat, miej. deleg.

W Jaś le /d n ia  24 stycznia 1889.

L. 536 . , (1248)
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego 

wany w Jaśle uznał W ojciecha Dubiela 
(syna po Michale) w Szobni marnotrawcą.

Kuratorem jego jes t Jan  Dubiel w 
Szobniach. .

Jasło, 19 stycznia 1889.

L. 911 (1275 1 - 3 )
Karolina Starzykowa z Bistuszowy u- 

chwałą c. k. Sądu obwodowego w Tarno­
wie z "dnia 14 lutego 1889 1. 2326 uznaną 
została za marnotrawną, kuratorem  dla 
niej ustanowiony został zięć jej Jakób 
Czub z Bistuszowy.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Tuchów, dnia" 19 lutego 1889.

L. 1086 . . (1288 1 - 3 )
Ksiądz Mikołaj Cerkiewicz paroch gr. 

kat. z Wołkowiec, uznany głupowatym.
Kuratorem ustanowiony Korneli Cer­

kiew icz z P iszczatyniec.
C. k. Sąd powiatowy 

Borszczów, dnia 10 lutego J88S.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 332. (1253 1 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Mielcu zaw ia­
damia niewiadomego z życia i miejsca. I 
bytu Konstantego Biuduehowskiego, iż vbo 
rozprawy w przedmiocie zgłoszenia Toma­
szu Rymanowskiego, Karoliny Rymanowskiej 
i Maryantiy Ryniewiezowej imieniem wła- 
snem i jako matki i opiekunki imieniem 
małoletnich Pauliny i Juliana Ryniewiczów 
prawo własności, a mianowicie Tomasz i 
Karolina Rymanowscy do parcel grunt. 
1. 909/5, 909/4, 769/1, 768/2. 766/1, 765/4, 
765/2 M aryanna Ryniewiczowa imieniem 
własnem i jako m atka i opiekunka imie­
niem małoletn. Pauliny i Juliana Rynie­
wiczów do parcel grunt. 1. 909/3, 909/2, 
768/1, 767, 766/2, 765/1 w skład ciała hipo­
tecznego wykazem hipotecznym 1. 2 ks. 
g ru n t/g m in y  Mielec objętego wchodzących, 
wyznaczono term in na 27go lutego 18^9 
o godzinie 9tej rano, na który ustanowio­
nemu kuratorowi p. adw. drowi Brandtowi 
w Mielcu środki do obrony prawa swego 
służące dostarczyli lub też innego pełno­
mocnika ustanowić ma, gdyż w razie prze­
ciwnym złe skutki z tego opóźnienia sam 
sobie przypisać będzie musiał.

Mielec, dnia 17 stycznia 1889.

de praes. 7 lutego 1889 1. 2922 o prawne 
zabezpieczenie należytości z wekslu z daty 
Kraków 13 grudnia 1888 za 4 miesiące 
płatnego na 77 złr. 48 ct. opiewającego, 
temuż przypadającej, że ustanowiono dla 
niego kuratora w osobie adw. dra Proppera 
z substytucyą adw. dra W echslera i poleca 
nieobecnemu," aby ustanowionemu kuratoro­
wi środków do obrony dostarczył, lub innego 
pełnomocnika sądowi tutejszem u przed­
stawił.

Kraków. 8 lutego 1889

L. 4667 (1218 2— 3)
Zawiadamia się że w sprawie W ojciecha 

Rymara o wpis prawa własności kilku par­
cel gruntowych w Rogach ts. uchwałę tabu­
larną równocześnie wydaną doręczono Jan o ­
wi Rymarowi z.Rogów jako kuratorowi n ie­
objętej masy spadkowej Michała Rymara.

C. k. Sąd powiatowy 
Dnkla, dnia 1 listopada 1888.

L. 2926. “ (1085 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia nieznajomego z miejsca pobytu Ja ro ­
sława Ghikę, iż Aleksander Szafrański 
wniósł przeciw niemu pozew de praes. 7 
lutego 1889 1. 2926 o zapłatę 650 złr. wa. 
z pn., w załatwieniu którego wydano nakaz 
zapłaty z dnia 8 lutego 1889 1. 2926, do 
rąk kuratora adw. dra Romana Jakubow­
skiego, którego zastępcą adw. dra Józefa 
Mochnackiego mianowano.

Wzywa się Jarosława Ghikę, aby 
ustanowionemu kuratorowi udzielił środków 
obrony lub sobie innego obrał pełnomocni­
ka, w przeciwnym bowiem razie następstwa 
sam sobie przypisze.

Kraków, dnia 8 lutego 1889.

L. 684. (1190 2—8)
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

wzywa każdego, posiadającego skradziony 
Salomonowi Frankel 5 prc. Sparreinlage- 
buchel der Handels- und Gewerbebank in 
Stanislau No. 495, Signo F. ursprunglich 
auf den Betrag von 600 fi. lautend, aby 
przedłożył takowy temu sądowi najdalej do 
sześciu miesięcy, inaczej bowiem takowy 
za amortyzowany uznany zostanie, 

btanisławów, 19 stycznia 1889.

L. 1191. (1200 2 - 4 )
C. k. Sąd powiatowy w Łopatynie 

uwiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Tymka Łagodiuka, że Ilko Pawluk 
wniósł przeciw niemu pozew de praes. 12 
lutego 1889 1. 1191 o uznanie prawa wła­
sności do pg. lk. 1249 w skład ciała hipo­
tecznego whl. 113, księgi gruntowej gminy 
Kustyn wchodzącej, z pn., na który termin 
do ustnej rozprawy na dzień 26 marca 1889 
o godz. 9 rano został wyznaczony.

Pozwanego Tymka Łagodiuka wzywa 
się, żeby ustanowionemu dla niego kurato­
rowi Mikołajowi Hołub, naczelnikowi gminy 
w Rudenku ruskiem, środki obronne podał, 
lub innego zastępcę wybrał, inaczej skutki 
zaniedbania sam zawini.

Łopatyu, 14 lutego 1889.

L. 703 (1236 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie­

wiadomą z m ejsea pobytu Serię lo  Ducke- 
rową 2o Inuberową, że na skutek podania 
Tarnowskiej kasy oszczędności t. s uchwa­
łą z dnia 27 września 1888 L.14235 zezwolo­
no na intabulacyę prawa zastawu dla kwo­
ty 109 złr. wa. zpn. jako dawnego ciężaru 
na karcie C. nowo utworzonego wyk. hip
1. 32 ks. gr. Kim kat. G.-abówka realoność 
w 1/8 części do niej należącą obejmującego, 
i że wspomniana uchwała ustanowionemu ; 
dla niej kuratorowi adw. dr. Wiktorowi i 
Szancerowi doręczoną została.

Tarnów, dnia 24 stycznia 1889.

L. 1061.  ̂ (1086 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy w Krakowie jako 

Trybunał handlowy, wdraża postępowanie 
amortyzacyjne co do wekslu z daty Kraków 
9 czerwca 1887 z terminem zapłaty za tizy 
miesiące od daty, na 85 złr. opiewającego, 
podpisanego przez Małkę Singer jako wy- 
stawczynię i remitentkę, a przez Mojżesza 
Horowitza jako akceptanta, żyrowanego, na 
rzecz Abbe Tabaka i wzywa tego, który się 
obecnie w posiadaniu tego wekslu znajduje, 
aby w ciągu dni 45, licząc od dnia ogło­
szenia po raz trzeci edyktu w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej" weksel rzeczony są­
dowi przedłożył, w przeciwnym bowiem 
razie, weksel uznanym zostanie za umo­
rzony.

O tem zawiadamiamy podającego, tu ­
dzież Małkę Singer i Mojżesza Horowitza.

Kraków, 18 stycznia 1889.

L. 5952 (1095 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel­

kich zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Iwan Stolara, że w sprawie uregu- ! 
Iowania stanu posiadania względem parceli 
gruntowej} 1. 1741/1 w Batiatyozach, usta­
nowiono dla niego kuratorem Mykitę Rebe- 
ca z Batiatyez, któremu ma on dać stoso­
wną informacyę dla obrony swych praw. 

Mosty, dnia 28 listopada i88g

L. 2922. ‘ (1083 2 - 3 )
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał 

handlowy w Krakowie, zawiadamia z życia 
i miejsca pobytu niewiadomego Michała 
Wolfa Zimmermanna, że przeciwko niemu, 
jako przyjemcy, wniósł Joel Langrock, 
właściciel składu sukien w Krakowie, pozew

L. 13721. (1187 2 - 3 )
O k. Sąd obwodowy w Kołomyi

w sprawie egzekucyjnej Pinkasa Rosenberga 
przeciw Dr. Edwardowi Sehaeferowi o 100 
złr. w. a. z pn., uwiadamia nieznanego 
z miejsca pobytu Pinkasa Rosenberga,
z powodu prośby egzekuta wniesionej dnia 
10 września 1888 do 1. 10079 o uwolnienie
od kondyktu pensyi, którą jako emeryto­
wany urzędnik pobiera, na którą term in na 
dzień 2 kwietnia 1889 o godz. "lO rano do 
przesłuchania wyznaczono, iż dla niego 
kuratorem adw. dra Maramoroscha w Koło­
myi ustanowił; oraz wzywa go, aby temu 
kuratorowi wcześnie potrzebne informacyę 
udzielił lub na terminie powyższym bądź 
osobissie bądź przez wykazać się mającego 
pełnomocnika stanął, gdyż skutki zaniedoa- 
nia, sobie będzie musiał przypisać.

Kołomyja, 3 stycznia 1889.



10
L. 2925. (1082  2 — 3) d aia  18 grudnia 1888 na kwotę 200  złr.,

C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- razem na 300 złr. opiewającej i wzywa  
dam ia n ieznajom ego z m iejsca pobytu Ja- n in iejszem  każdego posiadacza powyższej 
rosław a Ghikę, iż A leksander Szafrański : książeczki, aby takową w przeciągu 6 m ie- 
w niósł przeciw  niemuj pozew de praes 7 i sięcy  licząc od dnia u m ieszczenia  edyktu  
lutego 1889 1. 2925 o zapłatę 300 złr. aw. j po raz trzeci w G azecie Lw owskiej tut. 
z pn., w załatw ieniu  którego wydano nakaz i sądowi przedłożył, ile że w razie przeei j 
zapłaty z dnia 8 lutego 1889 1. 2925, do j wnyrn po upływ ie tegoż term inu, książeczka  
rąk kuratora dra Romana Jakubow skiego j ta za niew ażną uznaną będzie.
adwokata, którego substytutem  ustanow iono  
adw. dra Józefa M ochnackiego.

W zywa się zatem  Jarosław a Ghikę, 
aby ustanow ionem u kuratorowi udzielił 
środków obrony lub in nego  sobie obrał 
pełnom ocnika, w przeciw nym  bowiem  razie 
następstwa, sam sobie przypisze.

Kraków, 8 lu tego 1889.

W e L w ow ie, dnia 26 stycznia  1889.

Doniesienia

L 355. (1081 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Frysztaku  

zaw iadam ia z m iejsca pobytu niew iadom ego  
Stanisław a Fortunę, że przeciwko niem u  
w niósł Józef Ś liw a opiekun K unegundy  
Ś liw a pozew de praes. 5 listopada 1888  
1. 4420  o o ojcow stw o i a lim en tacja , i że 
mu kuratorem Jana Irzyk a, naczelnika  
gm iny K ozłówek ustanowiono i zarazem  
term in  do rozprawy ustnej na d zień  15 
m arca 1889 o god zin ie 10 rano u stan o­
wiono.

Ma przeto tem u kuratorowi potrzebną  
inform acyę udzielić lub też w ybrać sobie 
in n ego  pełnom ocnika.

Frysztak, 19 stycznia 1889.

L. 6494 (1092 3 - 3 )
Zawiadam ia się  D am iana W iniarza że 

F en na L ew icka w niosła  przeciw  niem u po­
zew  z 16 listopada 1888 1. 6494 o 166 zł. 
667* ct. w a. na który w yznaczno term in  
do rozprawy sum arycznej na 14 marca 
18^9 o 9 godz rano z kuratorem Janem  
W iniarzem  któremu pozwany w inien  dać 
inform acyę inaczej skutki z łe  sobie p rzy ­
p isze

C. k. Sąd pow iatow y  
D ekla, 27 grudnia 1888.

L. 386. (999 3— 3)
C. k. Sąd powiatow y w Tuchowie  

w zyw a n iew iadom ego z m iejsca pobytu  
A ntoniego G uzkiew icza, rzekom o w A m e­
ryce przebyw ającego, ażeby do spadku po 
sw oich  rodzicach ś.p. Ludwiku i M aryannie 
G uzkiew iczach w przeciągu jed nego  roku 
tern pewniej się  zg ło sił, ileże w razie prze­
ciw nym  spadek ten  ze zgłaszającym i się  
dziedzicam i i z ustanow ionym  w osobie ,■ 
Jana K oszycy, burm istrza w Tuchow ie, ku- j 
ratorem  pertraktowany będzie.

Tuchów, 6 lu tego 1889.

%

Suszone grzyby
rozsyła R. Piskora, A ussergefild , Bóhm er- 
wald. 1302

t Walce do walcowania
(u b ijan ia)

U ulic i gościńców.
H f Zwracam y u w agę nadzoru dróg po- 

wiato wy ch i przełożonych gm in  na 
| | |  praktyczne i trwale wykonane

f  walce do ulic i dróg
H  pochodzące z c. 1?. uprzyw. 
|§ fabryki wyrobów żelaznych 
S  i blaszanych Alfreda hr.
| |  f l a r r a c h a  w  J a n o w i iz ,  poczta 
SI R om erstad t w Morawii 12621

L. 4803. (1002 3 - 3 )
C k. Sąd powiatowy w Ł ące podaje 

do w iadom ośei, że dnia 24 m arca 1885  
zm arł w Bykow ie bez pozostaw ien ia  o sta ­
tniej woli rozporządzenia ks. Bazyli Drau.

Sąd, n ieznając m iejsca pobytu Anny  
z Drauów zam . N .,1 H ieronim a Draua i Mi 
rona recte W łodzim ierza Draua, wzywa  
ich , ażeby w ciągu jed n ego  roku, licząc od 
duty tego edyktu, zg ło sili się w tym  sądzie  
i w nieśli ośw iadczen ie przyjęcia spadku, 
gdyż inaczej spadek będzie przeprowadzony  
z dziedzicam i zgłaszającym i się i z kurato­
rem ks. L eonem  H ryniew ieckiem  z Bykowa 1 
dla n ich  ustanowionym .

Łąka, dnia 9 stycznia  1889.

poleea szan, P. T. Publiczności
s -sa ró j w y ł ą c z n y  s ł s ł a d .

H E R B A T Y  R O S S Y i S K I E J
założony w roku 1870.

K a y s o W f  dosk. czarna 1/i  kilo zł.
„ melange „

u a z o n B i  wyborna . . „
najlepsza . . „ „ „

y f f le ia n g e , karawanowa * «
f u - C z u  F u  Nr. I  . . „ „ „

„ Nr. ! ! . . . „  ,  „
„ Nr III. • . „ „ „

K. 4 S . P o p o w  tunt 1 r. cO k. „ | 2|40
* ,, n 2 r. — K. „

„ * r. 50 k. „
W y s i e w k i ,  wyborna 7 j kilo „

H. prima - . „ „ „
non plns ultra „ „ „

Łaskawe zlecenia odwrotną pocztą, 
opakowanie franko. 6 19

Ogłoszenie licytacji. 1214

L. 6876. (928 3 — 3)
N iew iadom ego z m iejsca pobytu B en ­

jam ina Schwarza zaw iadam ia s ię , że pozew  
A nny Strzem pkowej i in n ych  przeciw niemu  
o rozw iązanie dzierżawy, doręczono kurato­
rowi Chaimowi Schw arzow i i wzywa o do­
starczenie kuratorowi dowodów do obrony 
lub w skazanie innego zastępcy.

C. k. Sąd powiatowy.
Radom yśl, dnia 22 listopada 1888

L. 6209. (991 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w R ym anowie  

ogłasza, iż dnia 22 m arca 1888 zm arła  
w K lim kówce bezdzietnie i beztestam ental 
n ie  Puleherya z Pyuarów  1 śl. K ilarowa, 
2 śl. Chudzińska.

Gdy sądowi niew iadom y pobyt Toma­
sza Kilara i W iktoryi Kilar, krewnych  
zm arłej i dziedziców  ustaw ow ych, przeto  
w zyw a się ich, by w ciągu roku od dnia  
poniżej w yrażonego, w tut. sądzie do przy­
jęc ia  spadku się zg ło sili, gdyż inaczej roz­
prawa spadkowa z resztą spadkobierców  
i z ustanow ionym  dla nieobecnych kurato- 
rew Ludw ikiem  R zewuskim  z Rymanowa, 
przeprowadzoną będzie.

Rymanów, 30  grudnia 1S88.

L . 3224. (956 3 - 3 ;
C. k. Sąd krajowy we L w ow ie ogłasza, 

że na prośbę p. B ogum iły  C zechowicz de 
praes. 4 stycznia  18 9 1. 422, wprowadza  
postępow anie am ortyzacyjne co du zagin io­
nej książeczki wkładkowej galic . kasy oszcz. 
we Lw ow ie nr. ! 3355, w ystawionej na im ię 
B ogum iły C zechow icz dnia 25 p aźd ziern ika] 
1886  z wkładką 100 złr., z dalszą w k ład k ą"

Podpisany zarządca m asy konkursowej 
Judy Leiba L u stiga w  N ow ym  Sączu , poda­
je  do w iadom ości, że celem  sprzedaży pu­
blicznej towarów żelaznych, b laszanych, s ta ­
low ych i m iedzianych  i urządzenia sk lep o ­
w ego w wartości szacunkowej 13831 z ł. 25  
et. w'a. do w zm iankowanej m asy konkurso­
wej należących  odbędzie się  licytacya pu 
bliczna przez pisem ne i zapieczętow ane o- 
h-rty w duiu 11 marca 1889 od godziny 9 
do 12 przed i od godziny 3 do 6 po połu­
dniu w kaneelaryi adwokata dra Bersona w  
N ow ym  Sączu.

Oferty do rąk podpisanego oddaó się 
m ające, mają być zaopatrzone w wadyum  
w kwocie 1384 złr. aw.

R esztę warunków, jakoteż sp is przed­
m iotów  m ożna przejrzeć w kaneelaryi ad­
wokata dr. Bersona tudzież u kom isarza  
konkursowego.

Now y Sącz 21 lu tego 1889.
Mojżesz M endel K lapliolz.

a
S ł a b o ś ć  m ę s k ą

skutki szczególnej tajnych grzechów młodo­
ści oraz innych nadużyć niszczących zdrowie 
jak  pewno i trwał* usunąć, poucza jedynie 
w licznych wydaniach rozpowszechniona już 

książka illustrowana

D r .  R e t a u a  10 
Ochrona własna

Cena w ydania pplskiego 1 z ł , cena  
wydania n iem ieck iego  2 zł.

Tysiące znalazło w --i j  objaśnienie swych 
e.e;pień, a za użyciem kuracji w książce tej 
zaleconej, zupełną swą siłę męską. Za n a le -  
słaniem franko nsleżytości, otrzyma się książ­
kę w k-percie franko przez Magazyn wyda­
wnictwa R. F. B ieiey w L ipsku (Ve>laa«-Ma 
gazin, Laip ig ; Neumark: (w Niemcze*

M o  w e  k u r s y
dla kandydatów :

1. do służby jednorocznej och otn i-  
esej;

2. do szk ó ł kadeekich; 1295
3. na oficerów rezerw y, n ieczynnej 

obrony krajowej i pospolitego  
ruszenia.

Rozpoczęcie kursów z dniem 7 m arca 1889.
Wojskowy Za fi lad naukowy

we Lwowie.
Emer. c- k. kapitan Waniczek,

ul. Akademicka, L. 12, I. piętro.

L . 1511 1272

Obwieszczenie.
Dnia 18 m arca  1889 r. i n as tę ­

pnych odbędzie się w m ieście T a r ­
nowie w Galicyi (stacyi kolejowej) 
pierwszy główny jarmark na konie 
odznaczający się doborem  koni po 
praw nej rasy.

T argow ica dla koni obszerna i 
wedle w szelkich wymogów nowo u 
rządzona.

Tarnów , dnia 18 lutego 1889.
B urm istrz.

I Z Y D O R  W 0 I L
ulica  Sykstuska L. 6

. u ' * ;  - *
SV

-o 'P0'

i i w m ®

Pcn*ie,p«i«‘»-staiu81,1 w0®;t'̂  
w sz d ld c  prayho-y do robZt

artystycr-nycti poleca
V . T l i jU T N K K

L. M A R E K
Lwńw , Rynek 1. 9,

Główny skład fortepianów, pianin i organów
Zastępstwo uad ornych fabryk Bosemtorfera, 

Heitzmana. itd.
S przedaż na  ra ty  15 z ł.  m iesięcznie.

Ceny fabryezue z rabatem. 1C letnia gwf.raneya.

Pierwsza koncess. szkoła muzyczna.
I. Nauka gry na fortepianie w trzech oddziałach, 

od początków do wydoskonalenia gry, w połączeniu 
z nauką śpiewu chóralnego, za~ad muzyki i b.&nno- 
aii. II  N auka śpiewu soi owego w połączę iu z n a ­
uką dekle macy i 1 mimiki. Kursa przygotowawcze do 
występów koncertowych i taatr-lnych. 7

%apro$2sev*ie 1277

Na m ocy §. 38 statutów  zapraszam y S za ­
nownych członków  na 16

Walne zgromadzenie
Towarzystwa zaliczkow ego w B óbrce sto ­
w arzyszenia zarejestrow anego z n ieogran i­
czoną poręką na dzień  10 marca 1889 na 
god zin ę 3 po południu w sali Rady po­

wiatowej.
Porządek d z ien n y:

1. Spraw ozdanie D yrekcyi z czyn n o­
ści za rok 1888.

2. Przedłożenie rachunków za rok 1888.
3. W ydanie D yrekcyi absolutoryum .
4. Podział czystego zysku.
5. W ybór uzupełniający 4 człouków  

rady nadzorczej (§. 48  st.)
6. W ybór kom isyi cenzorów (§ 6 C>). 
R achunki za rok 1888 leżą do przej­

rzenia w lokalu towarzystwa.
Z Rady nadzorczej tow . zaliczkow ego  

Bobrka, dnia 10 lutego 1889.
M ichał G iliciński K azim ierz R uduiek i

Sekretarz Prezes rady nadzorc.-ej.

H.  29
KOHK^PGTr.

(1298  1 3)

L. 144 (1242 1 — 3)

K o n k u r s .

Rada powiatowa w  N isku rozpisuje 
konkurs na posadę Inżyniera do obsadzenia  
już od 15 marca r. b. na rok prowizory­
cznie z płacą roczną 840  złr. i ryczałtem  
na objazdy 500 złr.

W ym agane są ukończone studya tech ­
n iczne, znajom ość ustaw  i zakresu d z ia ła ­
nia w ładz autonom icznych, p ilność i gor­
liw ość w w ypełnianiu  p om czon yth  czynno­
ści; znajom ość polskiego i n iem ieck iego j ę ­
zyka w słow ie  i p iśm ie.

Podania w łasnoręcznie napisane z do­
wodami ukończonych studyów , d otychczaso­
w ego zajęcia i metryką urodzenia, wnosić 
należy w term inie do dnia 10 marca r. b. 
pod adresem  H rabiego H om pescha Prezesa  
Rady powiatowej zarazem  P osła  do Rady 
Państw a w W iedniu R athhausstrasse nr. 20 

N isko, dnia 21 lutego 1889.
Prezes

H om pescli.

f i'k  ipfcdH HdAfitrtfHYA OĄHOM C TH IlfH - 
Ąifetó li/UfHH B r o  m H, K. flriOCTOdkCKOrO 
BtrtHMICTIiń l 9 C >1 4"* T-fOl. KT.
KKOTdt 200  3ap. d. K rOĄHMHO, OChABAA-
6TCA CAk,\8HM|IIH KCHKSpCk:

1. llpdKO HdA^dOIIA TOK> CTUtlfH^feiO 
fipHCdSjKHRdSTTi HhCTHTSt S „PSCkYh Hd- 
pOĄHhlH ĄoM-h" KO AkKOR-t, K^ KOTOpklH, 
NOCpfACTKO/MTk OTHOCHTfdkHfcJYTi. UIKOdk- 
NklĴ Ti BddCTfH, Cd^ASST^ nOA^KdTH, BKAK*
MHTfdkHO no 19 (31) <wdpTd c«ro 1889 r. 

2 . 0  ndĄ'kdfHYe tok> cTHntHAieio cTd-
pdTHCA (MOrSTTk CTSAfHTkI OTAdlOljliHCA 
HdSKdM-k WpHAHMfCKHMTk, 4 HAOCOł CKHA' 'kJ 
AtfAHRHHCKH/Wk Hdtl TljfHHMfCKHMTk, H ĄOi\- 
ŚK11H BklKd3dTHCk, t|IO

d) CSTk pOAOiWk HSTi PdAHMHHkl,
E) npHAtpJKHBdlOTCA pSCKOH HdpOAHO" 

CTH H rpfHfCKOrO ORpAAd, 
b )  C » T k  KrkAH kl,
r) NpdKCTKlHNO )fOpOUIO B«A3TCA H 
a )  K'k HdbKdV'k )(OpOU10 Oycn-kKdlOT^ 
3) NdA^AEHHklH TOIO CTHntHAYeiO 

■10Ak30Bd7'HCk k8A*TTi NfW A* OKOHUdHIA 
CTbAIH) a Hf OlfKOHHdNIH f k ^ k  X ( ,  6LjJf 
ARA TOAd, 6CAH nOAR<Pr HETCA CTpOrHM’k 
HCnkITdMTy (pHrHp03d<VVk) R̂ k lęHiAH A®CTH- 
2KCHIA dKdALWHHfCKOH CTinCHH A<,RT,5P<> H 
BkIKdfKCTCA, tpO R*k TtMfHIH OAHOrO TOA  ̂
ARA TAKIH JKf HCnklTkl BklA«pntdAT».

Ot'K OynpdKdAIOIłlOrO GoKitTd pbCKO- 
napoAHoro H h c t h tSt a  „N apoahkih Ą o/w k “. 

flkKOKk, 1 (13) iJiERPdAA 1889 rOAd.

a ®  A  B Ó L U

0 : 0 : BENEDYKTYNÓW
kto używa

E h x i r u ,  P a d r u  i  P a s t y  d o  Z ę b ó w

m i !

W T b A T. r-: Z I O N Y  
w  roku

O pactw a w SOULAC (Giroucle)
D o m  M A G U E L O N N E , P r z e o r

2 MEDALE ZŁOTE : w  B m xelli 1880 r. i  w 1S: 4 r.
NAJWYŻSZE NAORODY

1373
« Codzienne użycie k ilku  kropli Elixiru 

Zębów Ojców Benedyktynów rozpuszczonych w pół 
szklanki wody zapobiega i leczy próchnienie 
zębów , któro bieli i w zm acnia ja k  również 
odświeża i utw ierdza dziąsła wybornie.

« Oddajemy praw dziw ą usługę naszym czytel- 
nikom zw racając ich uw agę na  ten  s ta ro ży tn y  i 
użyteczny p repara t najlepsy ze środków leczących i 
jedynie zapobiegających wszelkim cierpieniom, zębate. »

pr.-ez P rzeora
P I O T R A  B O I R S A U D

do

m

Dom założony w 1807 r . 
AGENT GŁÓWNY SEGUIN 3 , ulica Ih iguerie, 3 

E ODDEAUX

Znajduje sie we Lwowie w ap t.: P P . M ikolascha, W ewiór- 
sk ieg o , Blumenfolda i w składzie perfum  1*. Jg . Jah la  ; w 
K rakow ie w apt. P P . R edyka , W iszniewskiego , T rauczyń- 
skiego i Siedleckiego, i w m agazynie perf. P . D ouning.

*5

Z drukarni Wł, Łozińskiego 1. Czarnieckiego L. 12 dom Wernera. (Zarządca Władysław J. Weber.) Papier z fabryki papieru Fiałkowskich,


